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Zagadkowa tragedia w pobliżu Azorów

T ajemnicze sygnaiv S.0.S,
o stopedowanlu tajemniczego statku przez tajemniczą łódź podwodną
W związku z sygnałami S.O.S., 

odebranymi przez statek „Pecc", 
który miał być trafiony torpedą, 
wystrzeloną z nieznanej łodzi pod­
wodnej (pisaliśmy o tym), Radło 
Marine Corp. komunikuje, że paro. 
wiec transatlantycki „Empress of 
Australia** j transportowiec grecki 
„Mount Bellon" spieszą z pomocą 
na miejsce, wskazane przez radlo- 
depeszę z „Pecc“. Przed wieczo­
rem ta sama stacja amerykańska 
odebrała depesze, wymienione po­
między stacją holenderską i pew­
nym statkiem holenderskim, w któ­
rych litery „Pecc" zostały kilka­
krotnie wymienione. Wobec słabe­
go odbioru, sens depeszy nie zo-

Mr. Ciaiio
wyjechał do Warszawy

Agencja Stefani donosi: Mi­
nister spraw zagranicznych hr. 
Ciano udał się wczoraj wieczo­
rem z wizytą oficjalną do War­
szawy, gdzie przybędzie 25-go 
bież. miesiąca.

stał ustalony. Wieczorem ta sama 
radiostacja otrzymała wiadomości 
z pokładu „Empress of Australia", 
że transatlantyk przybył na miej­
sce, wskazane przez tajemnicze 
wezwania S.O.S., lecz n!e znalazt 
tam ani statku, ani śladów, które 
wskazywałyby na katastrofę. Po­
szukiwania trwają nadal.

Radioamator z Buffalo w  stanie 
New York, który odebrał syg.iały 
S. O. S., nadane przez statek stor 
pedowany przez nieznaną łódź pod 
wodną w pobliżu Azorów, utrzy­
muje, że sygnał rozpoznawczy 
„Pecc" zarejestrowany jest w księ 
dze kodów dla operatorów radio­
wych amatorów, jako sygnał w y­
woławczy małego statku holender­
skiego „Flandria". Ze strony urzę­
dowej stwierdzają jednak, że 
„Flandria** nie posiada radiostacji 
nadawczej, a więc nie mogła na- 
Jawać sygnałów.

„Empress of Australia" ani też 
grecki frachtowiec „Mount Pelion" 
nie odnalazły mimo dalszych po 
szukiwań śladów storpedowanego 
statku. Warunki atmosferyczne 
na Atlantyku są znakomite, widział 
ność doskonała. Oba statki prze­
szukały w ciągu nocy i poranka

Obecna Czechosłowacja
jest faktycznie kolonią niemiecką

o a  pew nego  czasn d»je się zauw ażyć 
system atyczne zacieśn ian ie  stosunków  
gospodarczych  m iędzy T rzec ią  Rzeszą a 
C zechosłow ac ją . F o rm a , w ja k ie j się to 
d z ie je , je s t b ardzo  in te re su jąca , zam iast 
bow iem  o fic ja lnych , m iędzypaństw ow ych  
ro k o w ań , o b ran o  sk ro m n ą  d ro g ę  b ezpo­
ś re d n ic h  rozm ów  m iędzy p rzed staw ic ie ­
lam i poszczegó lnych  gałęzi życia gos­
podarczeg o  o b u  państw .

I  ta k  w ie lk ie  firm y n iem ieck ie  od 
d łuższego  ju ż  czasu prow adzą rokow a­
n ia  z w łaśc ic ie lam i o d p o w ied n ich  czes­
k ic h  zak ładów  p rzem ysłow ych  i insty- 
tn cy j w spraw ie  fu z ji odnośn y ch  p rzed ­

sięb io rs tw  czeskich  z n iem ieck im i. M ię­
dzy in n y m i, p rz e d  k ilk u  d n iam i doszło  
do p o łączena czeskiego T ow arzystw a U- 
bezpieczeniow ego z analog icznym  w iel­
k im  tow arzyrzystw em  n iem ieck im . W 
najb liższym  czasie do jść  ma do  fu z ji 
najw iększych  zak ład ó w  fo tochem icznych  
w C zechosłow acji z n iem ieck im i f irm a ­
m i. Je d n o cześn ie  zam ierzone je s t p rze­
prow adzen ie  k o m asacji m n ie jszych  cze­
skich  p rzed sięb io rstw  w sp ó łk i ak cy jn e , 
aby w ten  sposób u p ro śc ić  proces zacie­
śn ien ia  stosunków  gospodarczych  cze­
chosłow acko • n iem ieck ich .

Miasto pod wodą

m

Miasto Middlesbore w Ameryce zostało dosłownie zalane 
przez wodę. Miasto leży nawet daleko od rzeki w dolinie, ale 
padające od pewnego czasu ulewne deszcze spowodowały ze­
branie się w okolicy wielkich mas wody, które pewnego dnia ru­
nęły na miasto zalewając wszystkie ulice. W ysokość wody do­
chodziła do 1.65 mtr. _______________________________

wielką przestrzeń bez rezultatu. 
Według wiadomości z Horta na 4- 
zorach, statki, które przybyły do 
portu w piątek, spotkały na połu­
dnie od wyspy Fayal dwie łodzie 
podwodne nieznanej przynależno­
ści państwowej, ale nie słyszano 
tam nic o zatopieniu statku. (PAT)

Japonia zaniepokojona
fala zamachów terrorystycznych w Chinach

Wiceadmirał K anazaw a ośw iad­
czył na konferencji prasowej, w 
związku z ostatnimi w ypadkam i 
w Szanghaju, że terroryści podjęli 
ożywioną akcję, m ającą na celu 
stłumienie rozszerzających się w 
całych Chinach nastro jów  pokojo­
wych (?)• Terroryści zmierzają 
poza tym do zacieśnienia współ-

Rzad Chamberlaina
posUnowił uznał oen. Franco

Dzienniki londyńskie stwierdzają, że gabinet brytyjski posta­
nowił wczoraj natychmiast uznać de jure Rząd gen. Franco, nie 
stawiając żadnych warunków. Decyzja ta będzie prawdopodo­
bnie ogłoszona w Izbie Gmin dziś, w piątek, rano. Spodziewa­
ne jest, że natychmiast wyjedzie do Burgos nowomianowany 
ambasador brytyjski, przy czym oprócz lorda Swintona, wymie­
nianego parę dni temu, obecnie wysuwana jest kandydatura 
także lorda Wellingtona, b. wic e-króla indyj.

Tworzą państwo w państwie
W  Kłajpedzie odbyło się zebra­

nie założycieli „Frontu Pracy", 
zorganizow anego  na rozkaz prze- 
wódcy Niemców kłajpedzkich, dr. 
Neumanna, według wzorów naro .  
dow o « „socjalistycznej" Rzeszy. 
Organizacja „frontu" została  po­

wierzona członkowi dyrektoriatu  
kłajpedzkiego, Monienowi. M a ona 
być zakończona w dn. 1 kwietnia 
b. r. „Front p racy"— w edług „Me- 
meler Dam fpbot"— liczy już obec­
nie 3 tys. członków.

Żądania Sejmu Rusi
w oświetleniu źródeł oficjalnych

Źródła oficjalne Podkarpackiej 
Rusi podają ,  że w ybrany Sejm bę­
dzie miał nast. zadania  do zreali­
zow ania:

1) zabezpieczyć samodzielność 
Rusi Podkarpackiej w ramach fe­
deracji z Czechami;

2) zatwierdzić nazw ę państwo­
w ą  Karpackiej Ukrainy;

3) p rzeprow adzić reformę rolną 
i reformę gospodars tw a  leśnego;

4) w yzyskać przyrodzone gospo 
dars tw a  kraju;

5) rozbudow ać przemysł pań" 
s tw owy, zwłaszcza aby  drewno 
było przerab iane w kraju ;

6) połączyć kraj siecią kolejową 
ze światem, aby umożliwić napływ 
turystów ;

7) przeprow adzić  regulację rzek, 
celem w ykorzystan ia  sił w odnych;

8) w ydać  szereg ustaw, doty­
czących oświaty  i gospodars tw a ;

9) zabezpieczyć najbiedniejsze 
w ars tw y  ludności przed głodem — 
roztoczyć opiekę nad  starcami, 
dziećmi oraz niezdolnymi do p ra­
cy;

10) zaprow adzić  sprawiedliwy 
system podatkow y, aby  płacili 
większe podatki ci, których do­
chody są  większe.

Walka o kalifat
J a k  d o n o si p rasa  sy ry jsk a , m łodzież 

arab sk a  w M a ro k u  f ra n c u sk im  w ystępu­
je  o sta tn io  p rzeciw ko  ek sp an sji in te lek ­
tu a ln e j i re lig ijn e j E g ip tu  w cesarstw ie 
S zerifa  (S u łta n a )  m aro k ań sk ieg o  oraz 
p rzeciw  p ró b o m  og łoszen ia  k ró la  egip­
skiego F a ru k a  K alifem . P a tr io c i maro- 
kańscy d o m ag ają  się godności K alifa  dla 
sw ego su łta n a , k tó ry  n ie  ty lk o  pochodzi 
w p ro ste j l in ii  od  p ro ro k a  M oham m eda,

lecz je s t  ju ż  oddaw na u znany  w całe j 
A fryce P ó łn o c n e j za „E m ira  a l M um i- 
n in “  (k sięc ia  w iernych)

W  te n  sposób spraw a k a lifa tu  kom ­
p lik u je  sy tuację  w św iecie m u zu łm ań ­
skim . Z d an iem  „O ffice A rab e“ , e u ro p e j­
sk ie państw a m u zu łm ań sk ie  śledzą z ży 
wym  za in teresow an iem  p rzeb ieg  k o n flik ­
tu .

Na wybrzeże palestyńskie w 
czasie burzy w yrzucona została 
łódź m otorowa, k tórą  trzej młodzi 
Amerykanie odbywali podróż do­
okoła św ia ta.  Jeden z nich utonął 
w katastrofie ,  a  dwuch pozos ta­
łych u ratow ali Arabowie. Ekspe-

dysję swą rozpoczęli trzej Amery­
kanie w  czerwcu r. ub. w Balti­
more. P rzed  7 dniami m otorówka 
wyruszała z Aten n a  Cypt, bu rza  
jednak  zapędziła  ją  na  w ybrzeża 
palestyńskie, gdzie też n as tąp i ła  
k a tas t ro fa .

pracy Koumintangu z kom unista­
mi (?) i do w yw ołan ia  powikłań 
w stosunkach z Anglią i innymi 
państwami. Japońska  m arynarka, 
w imieniu której p rzem awiał wi­
ceadmirał Kanazawa, nie p rzyw ią­
zuje większej w agi do oświadczeń 
m iędzynarodowej rady miejskiej 
Szanghaju , gdyż nie przypuszcza, 
aby  zdolna była ona do uniemo­
żliwienia akcji terrorystycznej, a 
naw et ob jaw ów  zwykłego bandy­
tyzmu.

**
*

Na polecenie japońskiego mini- 
sterium spraw  zagranicznych kon­
sul Japonii w H ongkong odw ie­
dził brytyjskiego sekretarza kolo­
nialnego Lockhart Smitha, które­
mu wyraził ubolewania Rządu ja­
pońskiego z pow odu incydentu, 
kongu w  czasie bom bardow ania  
jaki wydarzył się na granicy Hong 
lotniczego.

Minister sp raw  zagranicznych 
Japonii, Arita, złożył w  imieniu 
Rządu japońskiego w yrazy  ubole­
wania am basadorow i W . Brytanii 
z pow odu w ypadku, jaki się zda­

rzył w czasie bom bardow ania  li­
nii kolejowej Kanton— Kaulun.

H a t a f

turecką
Jak  donoszą z Antyjochii, zg ro ­

madzenie narodow e H ata ju  u- 
chwaliło jednogłośnie w niesek o 
wprowadzeniu w k raju  w całości 
u s taw odaw stw a tureckiego. W  ten 
sposób ustawy Republiki T u rec­
kiej s ta ją  się ustaw am i Republiki 
H ata jsk ie j.  P rzy  tej okazji zgro­
madzenie hata jsk ie  wystosowało  
pod adresem wielkiego zg rom a­
dzenia narodow ego w Ankarze te­
legram z wyrazam i przyw iązania  
H a ta ju  do ojczyzny tureckiej, j a k  
również do P rezyden ta  Republiki 
tureckiej.

Podziemne fabryki samolotów
w Szwajcarii

Jak  donoszą z Zurychu, w naj­
bliższym czasie ma się ukonstytu­
ow ać z kapitałem zakładowym  5 
min. fr. szw, tow arzystw o akcyjne 
„Pila tus", mające na celu fabryka­
cję samolotów. Fabryka  stanie w 
okolicy Burgenstock nad jeziorem 
Czterech Kantonów. Między inny­
mi nowoczesnymi urządzeniami, 
fabryka będzie dysponowała ru­
chomymi halami montażowymi,

które na w ypadek  niebezpieczeń­
s tw a będą mogły być przesunięte 
do podziemnych galeryj,  wyku­
tych w  skale. T ow arzys tw o  zaku­
piło już zagranicą licencję samolo­
tów myśliwskich dla armii szwaj­
carskiej. Personel techniczny zo­
stał już zaangażow any . F abryka  
będzie uruchomiona jeszcze przed 
jesienią r. b.

Sowiecki samolot nad Finlandia
D onoszą z Helsinek: N ad tery- 

‘orium Finlandii pojawił się w o j­
skowy samolot sowiecki, który nie 
zw raca jąc  uwagi na strzały  o- 
strzegawcze fińskiej s traży  g ran i­

cznej .szybując na  małej wysoko­
ści, doleciał aż do m iasta  W ybor-  
ga, po czym —  okrążywszy je  —  
powrócił do Sowietów.

Spotkanie transatlantyckich olbrzymów 
w Nowym lorku

^  "  Ul

K.S5y-’>v!mm

W porcie nowojorskim nastąpiło przypadkowe „spotkanie" 
dziesięciu olbrzymów transatlantyckich, liczących razem około 
400.000 ton. Stoją m. in. „Normandie", „Britanic", „Aąuitania", 
„Colombus", „Bremen", „Conte dl Savoia", „Du Grasse" i 
„Hamburg".
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Rada Miejska Krakowa nie wybrała Zarządu miasta
z powodu braKu więKszości

P. P. S. wysunęła kandydaturę tow. Z. Żuławskiego na prezydenta
W środę w Krakowie odbyło się 

posiedzenie nowowybranej Rady 
Miejskiej przy obecności 70 rad­
nych. Brakuje dwóch radnych 
P. P. S., a mianowicie: tow. Cekle 
ry, który od paru miesięcy siedzi 
w więzieniu, oraz tow. Seidla, któ 
ry choruje.

Jak wiadomo P. P. S. i Klaso­
w e Związki Zawodowe mają w 
Radzie Miejskiej i-* radnych (na 
posiedzeniu było więc 22); Bund
— 2 radnych; „Blok Katolicki" 
(Ozon i Stronnictwo Pracy) — 23 
radnych; Stronnictwo Narodowe
— 12 radnych; sjoniści — 10 rad­
nych, kombatanci żydowscy — 1 
radnego.

Po przemówieniu wiceprezyden­
ta Klimeckiego, zagajającego po­
siedzenie, Rada Miejska uczciła pa 
mięć Piusa XI.

Radny Pigoń ze Stronnictwa Na 
rodowego wyg'osil przemówienie, 
poświęcone pamięci Romana Dmo­
wskiego. W czasie przemówienia 
część radnych opuściła salę.

Dłuższą dyskusję wywoiała spra 
wa uposażeń członków Zarządu 
Miejskiego. Zgodnie z wnioskiem 
P. P. S. uchwalono, aby członko­

wie Zarządu Miejskiego nie pobie 
rail dodatkowych poborów.

Przystąpiono do tajnego posie­
dzenia celem dokonania wyborów 
Zarządu Miasta.

Na przewodniczącego tajnego 
posiedzenia zgłoszono dwie kandy 
datury: tow. BOCIANA i p. Ja­
kubowskiego z O. Z. N. Obie kan­
dydatury otrzymały po 35 g ło ­
sów. Nastąpiło losowanie: los padł 
na tow. Bociana, który został prze 
wodniczącym.

O. Z. N. oświadczył, że wobec 
oblicza Rady Miejskiej nie stawia 
swoich kandydatów.

KLUB P. P. S. 1 KLASOWYCH 
ZWIĄZKÓW ZAWODOWYCH 
ZGŁOSIŁ NA PREZYDENTA Ml A 
STA KANDYDATURĘ TOW. ZY­
GMUNTA ŻUŁAWSKIEGO.

W głosowaniu za kandydaturą 
tow. ŻUŁAWSKIEGO padło 29 
głosów i złożono 6 białych kartek. 
Radni O. Z. N. ł Stronnictwa Na­
rodowego przy glosowaniu oświad 
czyli, że wstrzymują się od głoso­
wania.

Przystąpiono do wyboru jedne­
go wlce-prezydenta miasta, gdyż 
kadencja wice-prezydenta Klimec-

cinski; ze Stronnictwa Narodowe­
go — p. Jelonkiewicz; z klubu zy 
dowskiego — p. Zimmerman.

Następne posiedzenie Rady Młej 
skiej odbyć się ma w ciągu 14 dni.

kiego wygaśnie za 5 lat. Kandy­
daturę zgłosił tylko Klub P. P. S., 
wysuwając tow. STAŃCZYKA. W 
głosowaniu tow. Stańczyk otrzy­
mał 31 głosów i 4 białe kartki.
Radni O. Z. N. i Stronnictwa Na­
rodowego nie giosowali.

Wobec braku kwalifikowanej 
większości nie wybrano ani pre­
zydenta ani wiceprezydenta.

Przystąpiono do wyboru ławni­
ków.

Z ramienia P. P. S. ławnikami 
zostali: tow tow. BATOR (na miej 
see jego do Rady Miejskiej weno- 
dzi tow. WROŃSKI, sekretarz 
Zw. M etalowców); dr. PAJDAK i 
M. BOBROWSKI. 1̂ lutego przewodniczący korni

Z O. Z. N. ławnikami zostali pp. si< zagranicznej Senatu, Pittman, 
Cietkiewicz, Bogdanowski, Kaba- j wygłosił przemówienie radiowe,

I w którym wezwał

Daladier głosi wolą pokoju
W czasie obiadu wydanego z 

okazji rocznicy urodzin W aszyng­
tona, premier Daladier wygłosi! 
przemówienie, w którym złożył 
hołd pamięci wielkiego męża Sta­
nów Żjedn. w imieniu narodu fran 
cuskiego. Mówiąc o przyjaźni, ja­
ką żywi naród francuski dla naro­
du amerykańskiego premier pod­
kreślił, że oba narody łączy zdecy 
dowana wola pokojowa. Nasze u- 
miłowanie pokoju nie jest jednak

oznaką słabości W świecie wstrzą 
śniętym niepokojami musimy być 
czujni, by móc w każdej chwili o- 
deprzeć każde natarcie i stawić 
czoło każdej groźbie. Francja, koń 
czył swe przemówienie Daladier, 
zdecydowana jest nadal brać u- 
dział w każdym lojalnym dziele 
ograniczania a nawet redukcji zbro 
jeń, będącej pod skuteczną kon­
trolą i w duchu wzajemnej lojal­
ności.

■ssa

„Skończyć z polityki) odwrotu
i p o k o j u  z a  w s z e l k ą  c e n ą “

Gwałtowna mowa sen. Piitmana

Expose Telekir
Premier Teleky wyg.osit w lzoie 

Niższej z okazji przedstawienia 
nowego Rządu expose, w którym 
raz jeszcze stwierdzi! z całą sta­
nowczością, że program jego jest 
identycznym z programem Rządu

• •   .t o y  oo m « i  s i
aż do ostatecznego z w y c i ę s t w a i *

Gen. Franco wystał do Mussoli- 
niego następującą depeszę:

„Po zakończeniu kampanii kata 
lońakiej odbyłem w Barcelonie 
PRZEGLĄD ARMII ZWYCIĘ­
SKIEJ, KTÓREJ CZĘŚCIĄ SĄ 
ZNAKOMITE ODDZIAŁY LEGIO­

NISTÓW WŁOSKICH. 
Podczas przemarszu tych okry­

tych chwalą wojsk naród hiszpań
aid wznosił okrzyki na cześć j Hiszpanii.

Włoch i ich wodza.
Do entuzjastycznych pozdro­

wień armii hiszpańskiej dla swych 
kolegów włoskich dołączam moje 
najlepsze pozdrowienia".

Mussolini odpowiedział: 
„Dziękuję Panu za zaszczyt, któ 

rego doznali legioniści włoscy, de 
filując przez Panem w Barcelonie, 
odzyskanej dla wielkiej i wolnej

Przesilenie w Syrii trwa
M azhar Pasza Raslane, który 

czynił usiłow ania utw orzenia no­
wego R ządu w Syrii, zrzekł się swej 
m isji. Rozmowy, jak ie  przepro­
wadził, nie zakończyły się pomyśl 
nym  wynikiem . Niepowodzenie u 
siłowań -stworzenia gabinetu blo­
ku  nacjonalistycznego pozwala

W „Trzeciej" Rzeszy

przypuszczać, iż przyszły Rząd hę 
dzie rządem  fachowym.

«*
*

Według ostatnich wiadomości, 
Prezydent Republiki powierzył b. 
ministrowi Leufti Haffarowi misję 
utworzenia gabinetu.

lin
do innego zakładu

Marszałek Goerlng wydał zarzą 
dzenie, mające na celu przeciw-

PAT, donosi z B erlina :
Pełnom ocnik dla p lanu  cztero­

letniego w ydał rozporządzenie, 
zobowiązujące wszystkie instytu­
cje do najskrupulatniejszego czu­
w ania nad racjonalnym  i oszczęd­
nym  zużyciem drzewa. N ad spo­
sobem zużycia drzewa czuwać bę­
dą ponad to wszystkie urzędy bu­
dowlane i policyjne.

Hr. Ciano
iedzie do Polski

O djazd włoskiego Min. spraw 
zagr. h r. Ciano do Warszawy na­
stąpi w czwa:- .ek wieczorem.

Błam nie jadzie
do Ameryki

Agencja Havasa komunikuje, iż 
wiadomość o mającym nastąpić 
w bliskiej przyszłości wyjeździe 
tow. Dluma do Ameryki, nie po­
twierdza się.

działanie przenoszeniu się robotni 
ków z jednego zakładu przemysło 
wego do innego. Zarządzenie mo 
tywowane jest brakiem rąk robo­
czych w Niemczech, które to zja­
wisko nakazuje możliwie najbar­
dziej oszczędne wykorzystanie i- 
stniejących wykwalifikowanych 
sił. (PAT.).

t! z u n ii
filie Bały

Władze niem ieckie zabroniły 
czeskiej fabryce Bata uruchom ie­
nia na byłych tery toriach czesko- 
słowackich, przyłączonych do Nie 
miec, kilkuset filii tego przedsię­
biorstwa, k tóre  swego czasu uległy 
zam knięciu.

«* Morska Woli”
W środę w porcie gdyńskim  od­

była się uroczystość podniesienia 
b.-ndery polskiej na nowozaku- 
pionym  przez Ł. Z. Gdynia-Ame- 
ryka motorowcu frachtow ym  „Rio 
N egro", k tó ry  otrzym ał nazwę 
„M orska W ola".

Przesyłam Panu najserdeczniej­
sze ukłony wraz z zapewnieniem, 
że legioniści włoscy stoją do pań­
skiej dyspozycji aż do ostateczne­
go zwycięstwa".

poprzedniego zarówno w dziedzi 
nie polityki wewnętrznej, jak i za­
granicznej. „V/ dążności do utrzy­
mania pokoju — opieramy się na 
osi Rzym — Berlin, pamiętając na 
zawsze, że nazwiska Hitlera i Alus 
soiiniego zapisały się w historii 
Węgier".

Nasza przyjaźń z Polską — mó­
wi! premier —- jest rzeczywisto­
ścią polityczną, nie wymagającą 
żadnej motywacji, i stanowi pod­
stawowy -czynnik koncepcyj w ę­
gierskiej polityki zagranicznej.

Następnie premier omówił wysił 
ki, podjęte przez Węgry w celu 
stworzenia jak najlepszej atmosfe 
ry pomiędzy państwami naddunaj 
skimi. Chodzi tu przede wszyst­
kim o doniosłą kwestię mniejszo­
ści.

DO POPARCIA POLITYKI ZA­
GRANICZNEJ PREZ. ROOSE- 

VELTA.
Przemówienie sen. Pittmana mta 

ło w niektórych ustępach charak­
ter bardzo gwałtowny.

„Niema co ukrywać przed świa 
tern — mówił sen. Pittman — że 
Niemcy, Włochy i Japonia zdąża­
ją do wszechstronnego przygoto­
wania się, celem zrealizowania 
swych wielkich planów, polegają­

cych na zdobyciu władzy nad Eu­
ropą, Azją ł południową Amery-

MY, AMERYKANIE, MUSIMY 
SKOŃCZYC Z POLITYKĄ OD­
WROTU BEZ WALKI I POKOJU 
ZA WSZELKĄ CENĘ.

Obywatele Stanów Zjednoczo­
nych nie obawiają się walk o ob­
szary nadbrzeżne, a nadto o  wol­
ność i zasady moraine całej ludz­
kości".

Chamberlain marzy
o konferencji rozbrojeniowej

P rem ier C ham berlain wygłosił 
w środę wieczorem w B lackburn 
przem ówienie, w którym  podkre­
ślił swą wiarę w potęgę W. B ryta­
n ii i wyraził gorące pragnienie, 
aby jak  najszybciej powstały wa­
runki, um ożliw iające zwołanie 
powszechnej konferencji rozbro­

jeniow ej. Mówca przytoczył wy­
mowne liczby, świadczące o po­
stępie dozbrojenia W. B rytanii, 
co pozwala stawić czoło wszelkiej 
ewentualności i to niezależnie od 
udziału Dominiów, k tóry  nastąpi 
w razie konieczności.

iii Oii v waii! oizy nar
w GdańsRu

Pos. D udziński zgłosił in te rp e la ­
c ję do p. M in istra  S praw  Z agran icz­

nych w  sp raw ie  obrazy  N arodu  
Polskiego przez G dańszczan. In te r­
pe lac ja  brzm i:

D nia 12 lu tego  b. r. g ru p a  studen­
tów  Polaków  uda ła  się do C afe 
L an g fu h r n a  Ł zw. „H ausball“. S tu ­
denci gdańscy, zobaczyw szy n a  sa li 
Polaków , w yw iesili czym  prędzej na 
drzw iach  w ejściow ych k a r tę  z  n ap i­
sem : „H unden und Polen 1st d e r 
Z u tr l t t  verbo ten". Nile jć s t  to w ypa­
dek w y ją tkow y obrazy  godności N a-

ren ie  politechniki gdańsk iej z  p ro ­
w okacjam i studentów  N iem ców, ob­
raża jących  godność narodow ą P o la­
ków.

O sta tn i w ystęp  gdańsk ich  sm a rk a ­
czy, k tó ry ch  w ładze politechniki n ie 
chcą, czy nie p o tra f ią  powstrzymać 
od prow okow ania N arodu , z którego 
lask i ty ją , przebrał m ia rę  i domaga 
się zdecydow anej reak c ji ze strony 
polskich czynników  oficjalnych.

Zapytuję przeto Pana Ministra:
Co p an  M inister zam ierza  zrobić, 

aby  Po lacy  w  Gdańsku o trzym ali
rodu Polskiego przez tuczących  się sa ty sfak c ję  za o s ta tn ią  zniewagę.

n a  polskim  organizm ie 
czym  gdańszczan.

gospodar-

Porozumienie bałkańskie
Na zakończeń' prac konlerencji po­

rozumienia bałkańskiego ogłoszony zo­
stał komunikat oficjalny.

Członkowie stałej rady porozhmienia, 
po rozważeniu sytuacji międzynarodo­
wej spraw, otyeząryeh bezpośrednio

interesów państw Ententy bałkańskiej— 
głosi komunikat — stwierdzili jedno­
myślność poglądów na politykę, prowa­
dzoną przez poro-zumieuie bałkańskie, 
ściśle związanych z ideałem pokoju.

Oddawma ju ż  toczy się m iędzy poi 
skim  Środowiskiem w  G dańsku a 
D anziger D eutsche S tuden tenschaft 
Spór n a  tle  słynnej d ek la rac ji nie­

m ieckich studen tów  z r . 1933, u zna­
jące j Polaków  za  niezdolnych do d a ­
w ania  sa ty sfak c ji honorow ej, ponie­
w aż N iem iec —  nad-człow iek nie 
może trak to w ać  honorowo z Po la­
kiem .

W alka  ta  w  o s ta tn ich  czasach 
p rzy b ra ła  n a  sile. Co ra z  częściej 
studenci Po lacy  sp o ty k a ją  się n a  te-

ja k  rów nież, ażeby tego  rodzaju  fak 
ty  nie pow tórzyły  się więcej.

Zebranie S.D.P.
w Gdańsku

Na walnym zebraniu  Syndyka­
tu D ziennikarzy Polskich w Gdań­
sku wybrano nowy zarząd. P re­
zesem został ponownie red. H en­
ryk Sonenburg.

K o n fe r e n c ja  p a ń s t w
północnych

Na odbytej w Helsinkach od 20 do 22 | na ogólne sprawy polityczne I zagad- 
b. m. konferencji ministrowie spraw za- nienia, wspólnie interesujące kraje pół- 
granicznych Danii, Finlandii, Norwegii nocne, 
i Szwecji dokonali wymiany poglądów 1

Opowieści
STORPEDOWANIE OKRĘTU 

ANGIELSKIEGO.
Reuter donosi, że ze statku „Pece" o- 

trzymano wiadomość radiową, iż nie­
znana łódź podwodna storpedowała go 
w odległości 200 mil na południe od 
wysp Azorskich.
ŁODZIE PODWODNE ZERWAŁY SIĘ 

Z KOTWIC.
Dwie brytyjskie łodzie podwodne 

„Sunfish" i „Sterlet", należące do 5-ej 
flotyll w Portsmucie, zerwały się z ko­
twic skutkiem huraganu i wyrzucone

drutów
telegraficznych |
zostały na mieliznę. Po upływie pię­
ciu godzin „Sterlet" sprowadzony zo­
stał na wodę, podczas gdy „Sunfish" 
dotychczas znajduje się na mieliźnie. 
W akcji ratowniczej „Suniieha" bierze 
udział kilka okrętów wojennych.

KATASTROFA KOLEJOWA.
W okolicy Glasgowa nastąpiło wyko* 

lejenio pociągu, którym jechało kilka­
set osób, przeważnie udających się na 
zawody piłki nożnej w Parkhead. Je- 
daa osoba została zabita, a 32 odniosły 

ciężkie rany.

r  WIADOMOŚCI SPORTOWE i

0 0  NASZYCH CZYTELNIKU itf
Prenumeratę naszego wydawnictwa zamawiać można w dowol- 

nym dniu. Opłata miesięczna z doręczeniem do domu w W arsza­
wie lub przesyłką przez pocztę w yn osi z ł. 2 .50

Przy zamawianiu pisma i przekazywaniu wpłat, prosimy o poda- 
wanie czytelnych i dokładnych adresów dla uniknięcia opóżnien
w ekspedycji. AdmiiUstracla

Z DNIA
MECZE Z LITWĄ DOCHODZĄ DO 

SKUTKU.
PZLA otrzymał już zasadniczą zgodę 

od Związku łotewskiego na mecz Pol­
ska — Litwa, wzgl. Warszawa — Kow­
no 10 — 11 czerwca w Warszawie. Ze 
swej strony PZLA zapronował rozegra­
nie zawodów o pełnym programie.

Mistrz piłkarski Litwy „Stiprek" przy 
jeżdżą w maju b. r. do Polski, gdzie 
rozegra szereg spotkań towarzyskich. 
Klub litewski wystąpi prawdopodobnie 
w Warszawie (przeciwko Polonii), Ło­
dzi (Union Tonring), Poznaniu (War­
ta), Lwowie (Pogoń) i Wilnie. Druży­
na mistrza Litwy przybędzie do Polski 
około 25 maja i zabawi do 10 czerwca.

Czołowa drużyna litewska (koszy­
kówki męskiej JSO) Jauna Lietuviu 
Sporto Organizacija) prowadzi pertra­
ktacje z klubami polskimi o przyjazd 
do Polski na szereg spotkań towarzy­
skich. Koszykarze litewscy pragną ro­
zegrać w czasie od 10 do 15 marca b. r. 
kilka spotkań w Warszawie, Krakowie 
i Poznaniu.
AKADEMICKIE ZIMOWE IGRZYSKA

Przy pięknej słonecznej pogodzie i 
dobrych warunkach śniegowych roze­
grano sztafetę 5 x 8  km. w ramach 6-ch 
akademickich igrzysk zimowych. Nad­
mieniamy, że w konkurencji tej nie 
startowały sztafety Niemiec i Polski.

Od startu prowadzili Finnowie przed 
Norwegami, Szwedami i Francuzami. 
Kolejność ta nie uległa zmianie aż do 
mety, jedynie po czwartej zmianie 
Francuzi zrezygnowali z dalszej walki.

Tytuł mistrza akademickiego zdobyła 
Finlandia w czasie 1:46:38 godz. przed 
Norwegią 1:51:54 godz.

BOKS
PRZYGOTOWANIA NA ŚLĄSKU DO 

MISTRZOSTW BOKSERSKICH 
POLSKI.

Polski Związek Bokserski postanowił nesa.

— jak wiadomo — zorganizować tego­
roczne mistrzostwa indywidualne Polski 
na Śląsku. Śląsk, na którego terenie nie 
było ostatnio żadnej poważniejszej im­
prezy bokserskiej, przygotowuje się już 
obecnie jak najstaranniej do przepro­
wadzenia tej imprezy. W tym celu u- 
tworzono specjalny komitet, który zaj­
mie się organizacją mistrzostw.

Mistrzostwa te odbędą się 1 i 2 kwie­
tni w Katowicach w hali wystawowej w 
Parku Kościuszki, mogącej pomieścić 
przeszło 5.080 widzów. W obecnej chwi 
li czynione są już pierwsze przygoto­
wania celem zainstalowania trybun itp.

Organizatorzy spodziewają się na fi­
nałowych rozgrywkach wielkiej fre­
kwencji publiczności, do czego przy­
czynić się ma uruchomienie pociągów 
popularnych z Warszawy, Poznania, 
Krakowa, Rybnika i Tarnowskich Gór.

TEWI S
KŁÓTNIA WŚRÓD ZAWODOWYCH 

TENISISTÓW.
Zawodowy tenis amerykański ma two­

ją sensację, którą jest spór pomiędzy 
dwiema grupami zawodowców teniso­
wych — grupą Tildent a za społem Vś» 
nesa.

W swoim czasie projektowano, aby w 
marcu b. r. zorganizować wielki turniej 
tenisowy przy ndziale uczestników obu 
wymienionych grup.

W toku pertraklacyj wybuchł zpór o 
wysokość honorariów, w wyniku które­
go plan zorganizowania wspólnego tur­
nieju' upadł.

Wobec powyższego każda z grup or­
ganizuje własny turniej. Grupa Thdena 
rozegra swoje zawody w hali londyń­
skiej od dnia 22 marca przy ndziale: 
Jana Kożelucha, Niissleina, Palmie- 
ri‘ego i Cocheta.

W dniach od 16 do 20 maja również 
w Londynie walczyć będą członkowie 
grupy Vfnesa przy udziale tenisistów! 
Donalda Budge, Freda Perty  oraz Vh
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Zanim nasłani nowe starcie
Doświadczenie wojny lat 191418 Przegląd prasy

Filip Scheidemann, jeden z 
przywódców Socjalnej Demo­
kracji niemieckiej w r. 1914, 
przytacza w swoich pamiętni­
kach lapidarny aforyzm przed­
stawiciela Ministerstwa Wojny, 
wygłoszony na posiedzeniu Ko­
misji Głównej „Reichstagu" w 
pamiętnych dniach sierpnio­
wych owego pierwszego roku 
wojny:

„Jesteśmy przygotowani tech. 
Nieśnie dwa razy lepiej, niż Fran- 
eja, pięć razy lepiej, niż Rosja, 
dziesięć razy lepiej, n il Anglia".

To była prawda. Triumfalny 
nieomal marsz armij niemiec­
kich poprzez Belgię prawie do 
wrót Paryża ‘potwierdził słusz 
ność tezy, że Niemcy cesarskie 
przygotowały kampanię z im­
ponującą dokładnością tech­
niczną. Błąd w rachunku doty­
czył... „imponderabiliów". — 
Sztab gen. v. Moltke nie liczył 
się z aż takim oporem słab­
szej o wiele demokracji fran­
cuskiej. Sztab gen. von Moltke 
miał koncepcję

„wojny błyskawicznej" 
Druzgocące zwycięstwo nad 

Francją. Zaraz później — dru­
zgocące zwycięstwo nad „śla­
mazarną" Rosją. I—pokój zury- 
cięski, zanim Wielka Brytania 
zdążyła rozprostować członki, 
wyrwać się z wygody codzien­
nego dobrobytu i ruszyć w po­
le.

Jeden z pamiętnikarzy pol­
skich, oficer sztabowy armii 
gen. von Klucka, opowiada, że 
powrót do domu na Boże Na­
rodzenie r. 1914 uchodził po­
dówczas w niemieckim korpu­
sie oficerskim za pewnik bez­
sporny.

Koncepcja „wojny błyskawi­
cznej" zawiodła. I w gruncie 
rzeczy z chwilą, gdy gen. Jof- 
fre wygrał bitwę nad Marną, 
łoe wojny był ju i właściwie 
przesądzony. Tak twierdzą pa­
miętniki generałów niemiec­
kich z lat 1919 — 1921. Dopie­
ro znacznie potem zjawiła się 
hitlerowska teoria, że to aku­
rat rewolucja niemiecka „zada 
ła cios w plecy" żołnierzom 
frontowym, stojącym u progu 
zwycięstwa. By zorientować 
się w całej kłamliwości tej 
„teorii" propagandowej, wy­
starczy przypomnieć sobie
treść depeszy, wysłanej jesie- 
nią r. 1918 przez gen. Luden- 
dorfa do ks. Maksa Badeńskie- 
go, ostatniego kanclerza Nie­
miec cesarskich:

„Znużone śmiertelnie nasze ar­
mie nie mogą bronić się dłużej. 
Żądam niezwłocznego skierowa­
nia propozycyj pokojowych doWll 
•ona. Po upływie 24 godzin może 
już być zapóźnOj bo front się zała­
mie".

•  •
*

Ks. Maks Badeński, „liberał" 
i „pacyfista", potępiany suro­
wo przez ówczesne niemieckie 
koła nacjonalistyczne za... brak 
„woli zwycięstwa", doradzał je 
dnak — zaczekać. Telefonował 
do Wielkiej Kwatery Głównej: 

„Tak pośpieszne zaproponowa­
nie pokoju mogłoby być rozumia 
ne, jako przyznanie się do kata­
strofy".
Gen. Ludendorff odpowie­

dział krótko:
„W porozumieniu z marsz, von 

Hlndenburgiem, domagam się nie­
zwłocznego przesłania propozycji 
pokojowej".
Książę Maks Badeński... wy­

konał zalecenie gen. Luden­
dorff a...

Zboże u k ra iń sk ie , w ęgiel do- kiU ta ju ż  ra z y , l i te r a tu r a  p a-
'-* m ię tn ik a r s k a  z  ta m ty c h  czasów  

p o zw ala ją  n a m  n a  b e z s tro n n ą
n ieck i, k o n ie  w ileńsk ie , m a d o  
kow ień sk ie  i td ., itd . —  w szy­
s tk o  to  p od legało  d yspozycji 
„ to ta liz m u "  gen. L u d en d o rffa . 
W M ińsku  L itew sk im , w  K ijo ­
w ie, w  B u k areszc ie , w  K ow nie, 
w  R ydze w o jsk a  n iem ieck ie  
zdoby ły  ilo śc i n ieob liczalne a - 
m un ic ji, a rm a t,  k a ra b in ó w  m a­
szynow ych , k a ra b in ó w  zw y­
k łych ,— ilości o lb rzym ie  w sze­
lak ich  zap asó w  w ojennych .

A  je d n a k  —  m im o to  w szy st 
k o  —  N ie m c y  C esa rsk ie  za ła ­
m a ły  się .

D laczego  ta k  s ię  s ta ło ?
K to  zaw iódł ? K ie row nic tw o  

w o jsk o w e?  D y p lo m ac ja?  W y­
trzy m a ło ść  n a ro d u  n iem ieck ie­
g o ?  C zy  je szc ze  coś in n eg o  t

D o k u m en ty  i  c y fry , og łoszo­
ne urzędow o z a ra z  p o  w o jn ie  o- 
ra z  o g ro m n a, j a k  p o d k reś liłem

rzeczow ą ocenę p rzy czy n  k lę ­
sk i.

P o s ta ra m  s ię  s fo rm u ło w a ć  je  
ju tro .

M. NIEDZIAŁKOWSKI.

RADY p. CATA DLA 
GEN. SK W  A RCZYŃ SKIE GO.

Z okazji dwuletniej rocznicy 
deklaracji ideowej OZN p. gen. 
Skwarczyński ogłosił znane o- 
świadczenie, wychwalające tę de­
klaracje.

Odpowiada na to oświadczenie 
p. Cat w  „Słowie":

„Zawsze jest łatwiej komuś 
wmówić, że on jest do czegoś zdol 
ny, niż go przekonać, że jest nie­
zdolny.

Jui w 1-siym dniu ciągniania ki a s y  l-ssaj

W I E L K A  W Y G R A N A

Zł. 50.000aa  Nr. 63085

p a d ł a

T A R 6 0 W N I K A
W a r s z a w a  — W i e r z b o w a  7

Budżet Nin. Poczt i Telegrafów
Drugie czytanie budżetu na rok 

1939/40 na plenum Sejmu dobiega 
końca. Trudno ustalić co jest przy 
czyną, czy apel p. m arszałka ,czy 
zmęczenie posłów ale od środy fa- 
la krasomówstwa zaczęła opadać. 
Rozpatrywanie budżetu min. P rze­
mysłu i Handlu skończyło się o g. 
9,30 wieczorem, a w czwartek z 
budżetem Poczt i Telegrafów  za­
łatwił się Sejm do godz. I popoł., 
co należy uważać za znaczny po­
stęp.

Budżet Poczit l Telegrafów  re­
ferował po*. Sanojca, podnosząc 
jeszcze raz spraw ę wysokich opłat 
poczt i niskich uposażeń pracow­
ników. Nadwyżka dochodów nad 
wydatkami tego resortu wynosi 26 
miln., do tego jednak należy do­
liczyć 35 miln., przeznaczone w 
budżecie na wydatki inwestycyjne.

Spraw ozdaw ca przypomina, że 
refe.ent budżetu min. Komunikacji 
powiedział, i i  Poczta wyzyskuje 
kolej ,ale już poseł Rudnicki w dy 
skusji dowodził, że poczta jest 
znowu wyzyskiwana przez PKO.

Gdyby zapytać po kolei w szyst­
kich referentów budżetowych, to 
okazało by się, iż istnieje w Rzą­
dzie wyzysk międzyministerialny. 
Że jednak pieniądze osiągnięte z 
ego wzajemnego „wyzysku" po­
zostają w Skarbie Państw a, to nie 
ma powodu do rozdzierania szat.

Pracownikom pocztowym p. Sa- 
n-fca każe czekać aż „Bóg da i

w Sejmie
m taister Skarbu, a także mini? er chwili, kiedy zamierzał mówić o
Poizty będą mieli więcej pienię­
dzy".

PRACOWNICY POCZTOW I
Bardziej poważnie do zagadrne. 

nia p<acowników odniósł się po3. 
Janorski, i 'ó ry  przyznaje, że t .  
ft*i*-rt pom szył sprawę pracow ni, 
czą, ale zagłuszył ją  humorem |  sa_ 
ijrą . Mówca apeluje, by w miar^ 
zwyżki wpływów i oszc-.ęduości 
przyznawano niższym funkcjona­
riuszom dodatki po 20 i 40 zł.

Jeszcze szerzej omówił sytuację 
pracowników Poczty poseł R udni, 
ckl, opisując położenie m aterialne, 
warunki pracy, pracę w  godzinach 
nadliczbowych, pomoc lekarską 
j t. d.

Poseł Rudnicki przemówienia 
swego nie dokończył, gdyż prze­
kroczył czas ustalony dla mówców 
i m arszałek odebrał mu głos w

budżecie personalnym.
RADIO

Poseł Dobkowski poddał kryfy- 
tyce program y radiowe, pom ijając 
jednak pewne zagadnienia, które 
proszą się o krytykę, a  niesłusz­
nie naprdając na rzeczy nie zasłu­
gujące na to.

Inni mówcy domagali się tanie­
go odbiornika.

Posłowie ukraińscy narzekali 
na brak audycji w  języku ukraiń­
skim, oraz na utrudnienia, jakie 
Poczta czyni prenumeratorom u- 
kraińskim.

Po końcowym krótkim przemó­
wieniu referenta poa. Sanojcy, któ 
ry oświadczył, iż ma sumienie i 
nie będzie „długo ględził", przy­
stąpiono do budżetu Min. Sprawie 
dlw ości, który zreferował pos. 
Szczepański.

Arytmetyka p. pos. Długosza
W toku  rozpraw  nad budżetem  

M. Spraw  Wewn. na plenum  Sej­
m u  p. poseł Długosz (OZN.) był 
łaskaw  oznajm ić, że w przeprowa 
dzonych dotychczas wyborach sa­
morządowych Obóz Zjednoczenia 
Narodowego i grnpy z  nim  zblo­
kowane osiągnęły —  80 proc.

Zamiast życzeń z okazji 20-lecia 
pracy Prezesa Zarządu Polskiej Spół 
kl Obuwia Bata p. A. E. Oabesama, 
współpracownicy sklepów zainicjo­
wali budowę domu wypoczynkowego

w górach, przeznaczonego dla perso­
nelu sklepowego.

P. Prezes Gabesam, uznając po­
trzebę takiego domu, zadeklarował 
pomoc f irn y  w postaci 10.000 zł.

Obliczenie s tra t
spowodowanych przez wypadki przy pracy

•  •

D laczego  za ła m a ły  s ię  N ie m ­
c y  C e s a r s k ie f  

W szak  ro zp o rząd za ły  o rg a n i­
z a c ją  „ to ta ln ą "  n a  te ry to r iu m , 
s ię g a ją c y m  od  zach o d n ich  de­
p a r ta m e n tó w  F ra n c j i  aż  po 
P sk ó w  i  po  R o stó w  n a d  D o­
nem . R ządz iły , ja k  c h c ia ły  W ie 
dn iem , B u d ap esz tem , S o fią , 
K o n stan ty n o p o lem . G en. E ich - 
h o m  by ł d y k ta to re m  fa k ty c z ­
n y m  U k ra in y , chociaż  h e tm a n  
S k o ro p a d sk ij sp raw o w a ł o fi­
c ja ln ie  fu n k c je  d y k ta to rsk ie .

Kwartalnik angielski p. t. „Quar 
terly Safety Summary" podaje in­
teresujące obliczenie, dokonane 
przez doradcę technicznego jedne­
go z towarzystw ubezpieczenio­
wych. W ykazał on mianowicie 
na przykładzie analizy przeprow a­
dzonej na 36 wypadkach przy pra 
cy w przemyśle drzewnym, że ko­
szty leczenia 1 odszkodowania sta 
nowią zaledwie 18 proc. ogólnych 
strat spowodowanych przez wy­
padki. W yszczególnienie tych 
strat „pośrednich" przedstawia 
się następująco: 1) czas stracony 
przez poszkodowanych, za  który 
pracodawca musi zapłacić —  15 
proc; 2) czas stracony przez in­
nych pracowników —• 36 proc.; 
3) czas stracony przez majstrów, 
lub kierujących robotami w warsz 
tacie — 25 proc.; 4) znsiszczenie 
materiału —  4 proc.; 5) zniszcze­
nie urządzeń lub narzędzi — 2 
proc.

W  omówieniu tych pozycji au­
tor uzasadnia je przytoczeniem na­
stępujących okoliczności: ad 2) 
skutkiem wypadku towarzysze po­
szkodowanego przeryw ają pracę,

powodowani ciekawością, sympa­
tią, lub wreszcie chęcią okazania 
pomocy; ad 3) m ajstrowie i perso 
nel nadzorujący tracą czas na nie­
sienie pomocy poszkodowanemu, 
na zbadanie przyczyny wypadku, 
na podjęcie zarządzeń w celu za­
stąpienia poszkodowanego przez 
innego pracownika, na dobranie 
tego pracownika j przyuczenie go 
do nowego rodzaju zajęcia, na 
sporządzenie odpowiedniego spra 
wozdania I złożenie wyjaśnień 
przed komisją. Punkty 4 i 5 nie 
wym agają bliższego omówienia. 
Dodać by jeszcze należało straty 
mogące wyniknąć z powodu opóż- 
nienia dostawy, a co za tym idzie 
i zapłaty za w ykonaną pracę, nic 
licząc ewentualnych kar konwen­
cjonalnych. Również na rachunek 
stra t zapisać należy okoliczność, 
iż poszkodowany po powrocie do 
pracy otrzymuje pełne wynagro­
dzenie, mimo, że w większości 
przypadków wydajność jego w 
pierwszych dniach jest ograniczo­
na co najmniej o 50 proc., choćby 
z przyczyny pewnej naturalnej o- 
bawy.

m andatów . 80 procent to  cyfra 
wysoka, znacznie wyższa nawet, 
niż legendarne „67 procent" —  ów 
obiegowy argum ent Ozonu, po d. 
6 listopada 1938 r . ukuty .

Ale skonfrontujm y te  „80 pro­
cent" Z„. RZECZYW ISTOŚCIĄ,
biorąc za podstawę wyniki wybo­
rów samorządowych w 20 więk­
szych i  m niejszych m iastach pol­
skich ze stolicą na czele. O trzy­
m ujem y dla O zonu:

m andatów na

W arszawa 40 100
Łódź 11 84
Poznań 19 72
K raków 23 72
G dynia 5 32
Borysław 3 40
Toruń 10 48
Bydgoszcz 7 48
Grudziądz 18 40
Inow rocław 4 32
Ostrów 5 24
Chełmża 2 24
B iała 9 24
Jaw orzno 6 24
Oświęcim 6 24
Leszno 7 24
K rotoszyn 16 24
W ąbrzeźno 5 24
C hrzanów 12 24
Bochnia 14 24

Ogółem 222 808
t. J. s r  27,47 proc.

80 a 27,5 to bardzo w ielka  rób• 
nica... T rzeba dojść wobec tego 
do wniosku, że p. poseł Długosz 
m a bardzo bogatą, wyobraźnię, 
podobnie jak  jego klubowy kole- 
g p. poseł W enda, który *z całą 
pewnością siebie oświadczył nie­
dawno z trybuny sejm owej, że 
„konsolidacja narodow a" pod egi 
dą Ozonu „zatacza coraz szersze 
kręgi"... W polityce — tak  się nam  
zdaje —fan taz ja  nie popłaca.
f i  X

Wmówić komuś, że jest popu­
larny, aławny, opatrznościowy, 
także nietrudno. Przekonać kogoś, 
że przecież do danego stanowiska 
nie dorósł — oto jest praca po­
nad siły Herkulesa.

Gen. Stanisławowi Skwarczyń- 
skiemu, świetnemu oficerowi zwy­
cięskiej armii polskiej, uczestni­
kowi i bohaterowi wielu bitew, o- 
ficerowi zawodowemu radzę wró­
cić do służby wojskowej, do tej 
najpiękniejszej dla Polaka służby. 
Oto w Jaki sposób najlepiej przy­
służy się sprawie obronności pań­
stwa".
Nie można powiedzieć o p. Cat* 

cie, że nie jest on człowiekiem 
złośliwym.

PLAGA GADULSTWA 
SEJMOWEGO.

O pladze gadulstw a sejmowego 
pisano nie mało. Ale i na tym 
miejscu do tej plagi powracamy, 
by przytoczyć słuszny głos wro­
giego nam organu, a mianowicie 
„ABC":

Nie było dotychczas tak  rozga­
danej sesji sejmowej, jak obecna. 
Przy każdym budżecie zapisuje się 
do głosu kilkudziesięciu mówców. 
Podobno byłoby ich jeszcze wię- 
eej, gdyby nie wysiłki kierownic­
twa klubu parlamentarnego Ozo­
nu, usiłującego wszelkimi sposoba­
mi zatamować potok wymowy, 
który płynie przy ul. Wiejskiej. 
Jednocześnie kierownictwo Sejmu 
musi ograniczać czas przemówień 
poszczególnych mówców. Gdyby 
to nie był Sejm ozonowy, Sejm, 
będący posłusznym narzędziem w 
rękach jego kierownictwa, można- 
by było przypuszczać, że chodzi 
tu  o jakąś celową obstrukcję.

Jednocześnie treść tych prze­
mówień, poza bardzo nielicznym' 
wyjątkami, nie zawiera nic sensa­
cyjnego. Posłowie powtarzają cią­
gle te same żale lub te same za­
chwyty. Ponieważ na sali nie ma 
prawi* nikogo, nie wiedzą oni co 
mówili ich poprzednicy 1 dlatego 
po raz nie wiem który deklamują 
na ten sam temat.
Otóż właśnie oto cbodrf. I niech 

„Kurier Poranny" nie robi naiwne 
go. Jeśli wytykamy niebywałe, 
niespotykane w poprzednich sej­
mach gadulstw o sejmowe — to 
nie mamy nic przeciwko temu, że 
posłowie w Sejmie mówią, bo isto 
tnie mówić muszą, ale chodzi nam 
o to, co mówią, i jaką treść isto­
tną zaw ierają przemówienia-
NIEPOWODZENIA HITLEROW­

SKIE W  GDAŃSKU.

„Kurier Polski", opisując niepo­
wodzenia gospodarcze hitlerow­
ców w Gdańsku twierdzi, że rów­
nież szumnie zapow iadana przez 
Forstera emigracja Żydów nie da­
ła rezultatów :

W trzech transportach przymu­
sowych wysłano łącznie 1064 Ży­
dów, a  musiano ich przyjąć z po- 
wrotem 1.072, a to  z uwagi na 
przyrost naturalny.

Obecnie coraz częściej wysuwa 
na jest na porządek dzienny spra­
wa stworzenia obozu odosobnie­
nia, Władze gdańskie wychodzą 
bowiem z założenia, że kiedy s ta ­
rania władz nie dają w dziedzi. 
nie wyzbywania się żydów real­
nych rezultatów, to w takim ra­
zie nie pozostaje nic innego. Jak 
tylko stworzyć takie warunki, by 
strach przed obozem odosobnie­
nia i ciężką pracą, jaka zostanie 
zaaplikowana, przyczyniał się do 
emigrowania Żydów gdańskich.

Obozy koncentracyjne — to je­
dyny „skuteczny" sposób rozw ią­
zywania problemów przez syste­
my faszystowskie.

ANGIELSKA KONTROFENZYWA

„Polonia" pisze, że po odrętwie 
niu, w jakie polityka angielska 
w padał po Monachium, nastąpiło 
obecnie jej ożywienie. Jakie są ce 
le tej polityki, jeśli chodzi o sp ra ­
wy nas obchodzące. Pisze o tym 
„Polonia":

Dla nas najważniejszą jest ak ­
tywność angielska w Europie 
wschodniej. Dwa są tu  możliwe 
punkty oparcia: Rosja 1 Polska. 
Z Rosją toczą się już od pewnego 
czasu rozmowy, o których brak 
dokładnych wiadomości, ale które 
niewątpliwie zmierzają do zacie­
śnienia stosunków angielsko - so­
wieckich. O zwróceniu uwagi tak ­
że i na Polskę świadczy zaprosze­
nie — dotychczas niepotwierdzone 
oficjalnie — p. min. Becka do 
Londynu. Trudność w tym, że 
droga z Warszawy do Londynu 
prowadzi przez Paryż, a  na tej 
drodze piętrzą się jeszcze rozmai­
te  przeszkody, w dużej mierze na­
tury personalnej. Zainteresowa­
nie Anglii Europą wschodnią 
otwiera przed Polską rozmaite 
perspektywy. Sądzimy, że byłoby 
błędem o nieobliczalnych następ­
stwach, gdyby perspektywy te nie 
zostały w pełni wyzyskane. Prze. 
szkody trzeba usunąć, choćby we­
dług wzoru jugosłowiańskiego. Bo 
idzie nie o osoby, ale o cała przy­
szłość naszego państwa

S-EK.

Pskwitowaiia
NA GŁODNE DZIECI 

H ISZ PA N II

Irena  Penzików na—Sanok Zł. 4. 
R . Ł. Zł. 3.
Dzieci Rob ttnicze „9“ Zł. 5. 
Za pośrednictw em  A dm inistra­

cji „Łodzianina" w Łodzi za Nr. 
k v .  282 Zł. 80.

Rysunki dzieci hiszpartskich
Czytamy w ,yPeuple“ bruksel­

skim:
„Otwieramy wystawę rysunków  

dzieci hiszpańskich. B yły pom yślą- 
ne i wykonane, kiedy okropność 
śmierci wypełniała niebo i ziemię 
w Barcelonie. Rysunki te mają dla 
nas wartość podwójną: dokumen­
tów pedagogicznych i zatrw ażają­
cych relikwii.

Odzie sią obecnie ich mali auto­
rzy? Czy drżą z  zim na na drogach 
wygnania, czy ju ż  nie ży ją , czy też 
oglądają, zdziw ione, armaty Fran- 
co?

Czy te biedne papiery, naiwnit 
kolorowane, są krzykiem  najw yż­
szej rozpaczy, apelem pośmiert­
nym, lub też ostatnim  wybuchem  
tyc ia  ju ż  wykolejonego?

Są tym  w szystkim , niby halucy­
nacje o epizodzie wygasłym , za ­
truwającym nasze serca, o wyrzu­
tach sumieniat ciążących niby ka ­
mień grobowy na przeszłości sła­
bej i egoistycznej.

Rysunki dzieci przed śmiercią, 
dzieci przed torturami, dzieci wy­
rywanych z  ramion matek!

K ażda linia, każda plam a tych 
rysun':ów pali nasze ciało ja k  drut 
kolczasty, a czerwień ich długo 
nas prześladować będzie: czerwień 
wybuchów, pożarów, nosz, podar­
tych odznak.

Ileż samolotów  w tych rysun- 
kachl One były mimo w szystko  do. 
brze ustawione i uszeregowane. 
Dzieci tak  bardzo lubią te lekkie

m aszyny Jctóre skaczą, koziołkują,
szybują, kpiąc z  niebezpieczeń­
stwa, nie uznając niemożliwości, 
te m aszyny szalone, tak bliskie 
szaleńczych marzeń dziecięcych. 
One wykańczały je  delikatnie, po­
nieważ są ładne i kochały je po­
tajemnie, ponieważ są chlubą czło­
wieka.

Ale potworne demony strącają  
z nich bomby, które dziurawią do­
my, tworzą obłoki parzące, ża b i. 
ja ją  okrutnie ludzi i zw ierzęta!

Cóż się działo w sercach i m óz­
gach tych dzieciaków, gdy przeży.  
wały, lub rysow ały te sceny? Cóż 
myślały o ludziach, o nas, o mo­
ralności ludzkiej?...

1 ile tanków w tych szkicach  
wzruszających i — gryzących! Tan  
ków uproszczonych, jakie widać, 
niestety, w naszych sklepach, tan- 
ków opierających się zasadzkom , 
a następnie mordujących ja k  za . 
m askowani bandyci.

I są jeszcze matki śpiące z  otwar 
tym łonem; bracia i siostry, rozcią­
gnięci jedno obok drugiego z  oczy  
ma zam kniętym i; i słońca ukrywa­
jące się wstydliw ie za rozdartymi 
góram i; i kał rozpryskany wszę­
dzie. Kał rozpryskany!

DZIECI B A R C ELO N Y P O ZO . 
S T A W IŁ Y  N AM  SW Ó J T E S T A ­
M EN T.

Nad testamentem  tym  będziemy 
rozmyślać, by odkupić siebie, jak  
cl, co ze  spuszczoną głową idą na 
Golgotę"...



Sir. 4

„Eksport albo śmierć”
Do czego hitleryzm doprowadził Niemcy po sześciu latach!
W racam y jeszcze do mowy Hi­

tlera z 30-go stycznia, ponieważ 
jedno zdanie tej mowy — szeroko 
komentowane w prasie światowej 
— oświetla sytuację w Rzeszy le­
piej, aniżeli tomy dociekań i ba­
dań. „Eksport albo śmierć“ — wo­
łał Hitler — oto wybór, przed któ­
rym sto ją Niemcy. Na śmierć hit­
lerowcy, oczywiście dobrowolnie 
nie pójdą, pozostaje tedy eksport 
za wszelką cenę .czyli wojna gos­
podarcza ,co też H itler zapowie­
dział.

Hitler więc „uczcił” 6-Iecie 
swych rządów w ten sposób, źe 
postaw ił Niemcy przed wyborem: 
albo śmierć, albo w ojna gospodar 
cza z całym światem. Piękny za­
datek na 1000-letnie rządy, gło­
szone jeszcze tak niedawno przez 
tegoż Hitlera! Po wszystkich zwy­
cięstwach politycznych r. ub. i lat 
poprzednich, po wydźwignięciu 
Niemiec do potęgi, przed którą u- 
g ina ją  się m ocarstwa — krótki a 
tak  wymowny bilans: eksport al­
bo śmierć!

Czy to nie jest wyrok śmierci na 
sam hitleryzm? Przypomnijmy so­
bie Niemcy przedhitlerowskie. Czy 
śmy kiedy słyszeli od nich taką 
alternatyw ę, brzm iącą jak  ultima­
tum pod adresem św iata? Niemcy 
w roku 1929, przed wielkim kry­
zysem gospodarczym, również jak 
Niemcy dzisiejsze, nie miały bez­
robocia. Ale miały eksport, miały 
wyższe zarobki robotnicze, niż dzi­
sia j, nie łam iąc przy tym 8-godzin 
nego dnia pracy i miały — św iad­
czenia z tytułu odszkodowań wo­
jennych .których nie m ają Niemcy 
dzisiejsze, miały też m asło i wszel 
kiej żywności poddostatkiem, no 
i  miały — wolność!

Niemcy „wyzwolone", Niemcy 
powiększone o nowe ziemie i nowe 
miliony ludności, m ają wprawdzie 
łrm a ty  zam iast m asła, m ają au- 
tark ię (sam ow ystarczalność) gos­
podarczą, a w rezultacie — krzyk 
rozpaczy: eksport (ładna  au tar- 
lda!) albo śmierć!

I cóż na to nasi chwalcy i en­
tuzjaści hitleryzmu? Nasi totaliści 
od siedmiu boleści?

A może okrzyk Hitlera był tylko 
obliczony na agitację wewnętrzną 
1 zewnętrzną, był podnietą na uży­
tek własny 1 straszakiem  dla za­
granicy? Niewątpliwie, każda mo­
w a Hitlera ma cel agitacyjno-pro- 
pagandow y, a więc i ostatnia. 
Każda jego mowa składa się z ku­
py frazesów i drobnych ziarenek

prawdy, które trzeba umieć wyłu­
skać.

Otóż w tym wypadku ,,eksport 
albo śmierć" jest właśnie owymi 
ziarnkami prawdy, poświadczonej 
przez dane statystyczne samej 
Trzeciej Rzeszy. W r. 1938 handel 
zagraniczny Niemiec gwałtownie 
spadł, a ponieważ Niemcy nie m a­
ją  dewiz na zakup surowców, więc 
spraw a wzmożenia ekspo-rtu jest 
dla hitleryzmu sprawą życia. Bez 
surowców nie ma zbrojeń ,a c ó ż ! 
hitleryzm pocznie bez zbrojeń, 
zwłaszcza w obliczu olbrzymich 
zbrojeń Anglii, Ameryki, Francji?

Oto jesteśm y u punktu, gdzie 
szaleństwo zbrojeń hitlerowskich 
mścić się zaczyna na ich twórcach. 
Hitleryzm jest już dziś w niewoli 
własnych zbrojeń. W szaleńczym 
wyścigu zbrojeniowym rozpętanym 
przez Hitlera, zachodnie państw a 
muszą mieć przew agę i moment 
ten jest bardzo bliski, Aby nie po­
zostać w tyle, hitleryzm szuka 
rynków zbytu dla swegc przemy­
słu (dla swych instrumentów mu­
zycznych i maszyn do pisania!) 
wzamian za surowce i żywność. 
Zarzucono na czas jakiś roszcze­
nia terytorialne ,a tematem gróźb 
i szantażu stał się eksport, on to 
bowiem w arunkuje dalszą politykę 
zbrojeniową i zaborczą.

Hitleryzm przeżywa tedy głębo­
ki kryzys, najgłębszy jaki sobie 
można wyobrazić. T eraz widzimy, 
co miał na myśli Roosevelt, gdy w 
swej słynnej mowie napomknął, 
że można zwalczać totalizm inną 
bronią, aniżeli wojna. Istotnie, 
handel niemiecki się kurczy, za ­
równo w Ameryce jak  w Europie. 
Pow staje więc pytanie, czy wielkie 
mocarstwa utrzymają ten kurs po­
lityki rugowania Niemiec z  ryn­
ków światowych i w ten sposób 
zmuszą hitlerowców do kapitula­
cji, albo też w obawie przed woj­
ną i rewolucją w Niemczech wy­
ratują hitleryzm z  opresji gospo­
darczej i same dopomogą mu da­
lej się zbroić i dalej... zagrażać 
sobiz samym.

Stany Zjednoczone obrały, przy 
najmniej na razie, drogę pierw­
szą. AngLia, sądząc z wizyty prze­
mysłowców tego kraju w Niem­
czech, szuka wyjścia w porozu­
mieniu z Niemcami.

Ale w każdym razie sytuacja 
międzynarodowa w kracza na dro­
gę otwartego konfliktu ekonomicz. 
nego między państwam i totalnymi

trójkąta Berlin — Rzym — Tokio 
a mocarstwami zachodnimi. Przez 
to, oczywiście, hitleryzm i faszyzm 
nie s ta ją  się bynajmniej mniej nie 
bezpieczne dla swych sąsiadów. 
Przeciwnie: w tych warunkach
aw anturniczość, ryzykanctwo i nie 
obliczalność faszyzmu sta ją  się 
większe niż kiedykolwiek.

(JMB.)

Dyskusja nad budżetem
min. Przemyślu i Handlu
ROBOCIZNA.

Pos. Barański, omawiając spra­
wy im portu i eksportu, poruszył 
sprawę robocizny, jako składnika 
ceny, i oświadczył:

„Oczywiście, nie możemy prowadzić 
polityki antyrobotniczej, chociaż należy 
:u przypomnieć, co podniósł p. refe­
rent, że chłop pobiera za swoją pracę 
dziennie 56 gr., a jest właścicielem war-

Kwiatki seimowe
Gadulstwo

Bezpieczeństwo pracy
w „Trzeciej” Rzeszy

W jednym z numerów „West- 
deutscher Beobachter" pojawiła 
się notatka, według której na 
terenie Trzeciej Rzeszy w za­
kładach pracy, transportu oraz

administracji, wydarzyło się w 
ub. r. 100.000 wypadków. Wy­
padki śmiertelne wypadły w sto 
sunku: jeden wypadek na 15
minut. (PA A )

Włochy znowu pogwałciły układ
z Anglia!

Miłość Cham berlaina do M us- j skończonej wojnie hiszpańskiej i 
soliniego jest miłością nieszczę-1 zwycięstwie Franco, wojska wlos- 
śliwą, gdyż bez wzajemności, kie napewno, ale to napewno, na- 
Pam iętam y wszyscy, jak C ham ber-! tychmiast opuszczą Hiszpanię.
lain poszedł Mussoliniemu na rę­
kę w spraw ie wycofania wojsk 
włoskich z Hiszpanii: wycofanie
10.01X) inwalidów uznał za krok 
„symboliczny" ze strony Mussoli- 
niego i na tej podstawie układ z 
16 kwietnia wszedł w życie. A 
układ przewidywał prawdziwe wy 
cofanie wojsk włoskich z Hiszpa­
nii.

Za bytności w Rzymie, Mussoli­
ni „uroczyście" przyrzekał i Cham 
berlainowi i Haljfaxowi, że po

W arszawa-Praga 
ZŁ 7 0 .-

Samolctam)

AIR FRANCE
Inform acje:

Warszawa, Jerozolimskie 3V

lei. 85813, 80850
t  w szystk ie  b iu ra  podróży.

Teraz prasa włoska się śmieje z 
tego przyrzeczenia i oświadcza, 
że W łosi pozostaną w Hiszpanii, 
póki zechcą: to samo zresztą u- 
chwaliła wielka rada faszystow­
ska.

A oto teraz Rząd angielski do­
wiedział się, że W łochy zaopatru­
ją potajemnie w broń i amunicję 
państw o arabskie Yemen, wzamian 
czego W łochy otrzym ają praw o 
zakładania baz wojennych na ma­
łych wysepkach Morza Czerwo­
nego koło wybrzeży Yemenu.

Akcja ta jest najwyraźniej sprze­
czna z artykułem drugim układu z 
Anglią, opiewającym, że żadna z 
układających się stron nie będzie 
poszukiwała pozycji uprzywilejo­
wanej w żadnej części terytorium, 
należącego obecnie do Arabii Sau- 
dińsklej i Yemenu, albo do tery­
toriów, które mogą być nabyte 
przez te państwa.

T ak  oto zabaw ia się Mussolini 
z Chamberlainem w „traktaty"...

„Kurier Polski" taki oto obra­
zek kreśli z życia „odrodzonego" 
Sejmu:

Praw dziw y  lam en t w ybuchł w  
Ozonie, skoro  prezydium  Sejm u 
stw ierdziło , że do dyskusji nad  bu 
dżetem  m in is te rs tw a  R olnictw a 
zap isało  się aż 80 posłów, w  ty m  
ponad  70 ozonowych. Zaczęto w y 
liczać, ile godzin m usiałoby trw ać  
posiedzenie sejm ow e, n a  k tó ry m  
80 ludzi chciałoby przem aw iać, 
choćby ty lko  po 20 m inut. R achu  
nek  w ypadł z as tra sza jąco : 1600
m in u t stanow i blisko 27 godzin, a  
gdzie p rzerw y  n a  obiad, n a  odpo­
czynek, n a  sen.
P . m arsza łek  Sejm u M akow ski z 
a lte ra c ji sza rp a ł sw oją  brodę, aż 
w reszcie k to ś ob ro tny  podsunął 
szczęśliw ą m yśl, szu k a jącą  ra tu n ­
k u  w  dyscyplinie, w  karnośc i o r­
gan izacy jne j Ozonu, rządzonego 
„h ie ra rch iczn ie" . U ruchom iono 
przew odniczącego „zespołu ro lne­
go" sen. S to larsk iego . N a  w łas­
n ą  rękę , po d y k ta to rsk u , „ h ie ra r­
chicznie", sk reślił p . sen a to r znacz 
n ą  ilość posłów  ozonow ych z lis ty  
dyskusy jnej.

W  Ozonie p ow sta ł tu m u lt, n ie­
m a l n ieposłuszeństw o. N iek tó rzy  
zap isa li się z  pow rotem , a le  je d ­
n a k  n ie  w szyscy. Z 80 Usta „m ów 
ców  obniżyła się do 72. Jeszcze 
zadużo. P . sen a to r S to la rsk i u- 
ciek ł się do śro d k a  persw azji, n a ­
m ow y, lekkiego nacisku . N o i  w y 
g ra ł. L is ta  „m ów ców " obniżyła 
się z  72 n a  53, a w dalszym  ciągu  
zabiegów  p. se n a to ra  n aw e t do 48.

ORATORZY
A jak wyglądają te próbki ora-' 

torstw a „Przemawia, czytając z 
kartek pos. Jaworski z Zimnej 
W ody. Łagodny wicemarszałek 
nie przeszkadzał mu:

A le oto w  tra k c ie  przem ów ienia 
ob ją ł przew odnictw o z pow rotem  
p. m arsza łek  M akow ski i p. posło 
w i czy tać nie pozwolił. M ówca 
zw inął k a r tk i i s tan ą ł n a  trybun ie  
bezradny, z m iną w ystraszoną 
w śród gruchęj ciszy w  całej Izbie. 
K o n ste rn ac ja  trw a ła  k ilk a  m inut. 
A  potem , jak b y  n igdy  nic, p. po ­
seł Jaw o rsk i rozw inął sw oje k a r t ­
k i i rozpoczął czy tan ie  n a  nowo.

M arszałek  M akow ski ju ż  nie re a ­
gow ał i w  m elanchoU jnym  n astro  
ju  udaw ał, że nie widzi, iż p. po ­
seł czyta .

NOWY OBYCZAJ
Inny  poseł, p . T a d e u sz  L echnic- 

ki, n ie  czy ta ł, lecz w yg łosił, w ła śc i 
w ie n a w e t n ie  w y g ło sił lecz do ­
nośnym  g ło sem  „ w y h u c z a ł"  sw e  
p rzem ó w ien ie :

O ryginalna była ta  „dziew icza" 
m ow a p. posła, gdyż schodząc z 
trybuny , p rzekaza ł on g ru b ą  pacz 
kę k a r te k  stenografom . O kazało 
się, że je s t to  ta  mow a, k tó rą  po­
seł L echnicki p ragn ie  „uw iecznić" 
w  stenogram ie  i d jariu szu  sejm o­
wym , a  nie ta , k tó rą  „w yhuczał" 
z trybuny .

Czy są  różnice m iędzy tym , co 
p. L echnicki pow iedział, a  tym , 
co p rzek aza ł do stenog ram u  ? 
N iek tó rzy  tw ierdzą, że ta k , że w  
mowie w ygłoszonej „w yszło" to  i 
owo inaczej, aniżeli w  m owie n a ­
p isanej. A le to  je s t  rzecz p. po­
s ła  L echnickiego i  p. m arsza łk a  
Sejm u. D la  n a s  obserw atorów  
zw yczajów  i  obyczajów  Sejm u ©- 
zonowego, je s t  in te re su jąca  ty lk o  
t a  d roga, ja k ą  poseł L echnicki po­
k aza ł sw oim  kolegom  sejm ow ym . 
W ygląda ona  ta k :

—  G adajcie z trybuny , co chce­
cie, a  m owę n ap isan ą  dajcie do 
stenog ram u . Będzie zadow olony 
m arszałek , a d jariu sz  sejm ow y 
n ie  s tra c i n ic  z obm yślonych mą­
drości.

I  jakżeż  tu  zaprzeczyć, że  p. po 
seł L echnicki s ta ł się „pionierem " 
now ego obyczaju  sejm owego.

S-EK.
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Ponowne wybory w Przeworsku
Dnia 19 lutego odbyły się po­

nowne wybory do Rady Miejskiej 
w trzech okręgach w Przeworsku. 
Lista opozycyjna uzyskała 2 man­
daty w okręgu drugim, gdzie prze­
szli kandydaci P P S  — Motyl i Rut,

300— 400 zł. miesięcznie
można ła two zarobić

N ależy  tynco zaopa trzyć  się w  n a ­
szej firm ie  w  książkę  „DOMOWY 
FA B R Y K A N T ", k tó ry  zaw iera  se tk i 
różnych  przepisów  i p rak tycznych  
w skazów ek do dom owego w yrobu 
arty k u łó w  p ierw szej potrzeby.

P o  zapoznaniu  się z tą  k siążk ą  
(podręcznik iem ), każdy  będzie w 
s tan ie  bez specja lnych  um iejętności 
sam odzielnie, bez żadnych  specjal­
nych przyrządów  1 m aszyn, a  zw y­
k łym  dom ow ym  sposobem  p rz y rz ą ­
dzać:

Mydło toaletow e, m ydło do p ra ­
nia, m ydło i p as tę  do zębów, p a s tę  
do obuw ia, p roszek  od potu, kosm e­
tykę, ja k : k rem  do tw arzy , puder, 
różne pom adki, środek n a  piegi, la ­
k ie r  do paznokci, fa rb ę  do włosów, 
perfum y, wodę kolońską, szam poon 
do m ycia  głow y, o raz : ognie sz tu cz­
ne, rak ie ty , k it, k le j i wiele, w iele 
innych  pow szechnych a rty k u łó w  co­
dziennego uży tku .

Cena te j k siążk i w raz  z p rzesy łką  
w ynosi zł. 3.95, p ła tn e  p rzy  odbio­
rze.

N IE  Z A N IE D B U J O K A ZJI 
i nap isz do n as zaraz!

A dres: W yd. „SE L E C T ", W arsza ­
w a  1, K om ite tow a 1, dz. 49.

rzemieślnicy z przeworskiej cu­
krowni.

OZN rozporządza obecnie 14 
mandatami, PPS  dwoma, Żydzi nie 
uzyskali ani jednego mandatu.

Z listy OZN przeszedł obecnie 
m. in. pos. Pieniążek, ks. Andrzej 
Lubomirski, notariusz Dolinger, 
burm istrz dr. Głąb. (PAA)

Kto stanął na czele 
„Siewu“ ?

W alny zjazd Centralnego Zwiąż 
ku Młodej wsi „Siew" w ybrał no­
we władze. Zmiany nie zaszły 
prawie żadne w stosunku do ukła­
du personalnego ostatnio urzędu­
jących władz. Weszli tylko przed­
stawiciele W ołynia do zarządu 
głównego i do Rady Naczelnej.

Na czele zarządu głównego po­
został nadal inż. St. Gierat, wy­
brany przez aklam ację (przy rów­
nocześnie urządzonej m anifestacji 
ze strony delegatów ). Do zarządu 
głównego weszli pp.: M aj, Mie- 
chówka, Piaścik, Tyczyński, Kazi­
mierski, Szkop, Banach (W ołyń), 
Garstecki; jako zastępcy Szczer­
ba, M ajchrowski, Olszowski. Do 
Rady Naczelnej pp. Dracz Jan, 
Brzoskówna, Sieczko, Olędzki, 
Grochowski, Sikorski, Sobolewski, 
Galiński, Tuszara, Żelazny, W ró­
bel, Zadróżny (W ołyń). (PAA)

sztatu pracy. leżeli wskaźnik kosztów 
robocizny wynosi dziś n nas 80 i jest 
wyższy od wskaźnika cen, to możemy 
stwierdzić, że świat pracy wyszedł nie 
najgorzej x tej sytuacji. Oczywiście je­
dnak, nie możemy tutaj iść w dół od 
poziomu, który już został osiągnięty.

Dalszą częścią składową ceny są cię­
żary publiczne. Cały budżet państwo­
wy jest właściwie jednym wielkim cię­
żarem, który kładzie się na ceny prze­
mysłowe".
INTERES WĘGLA POLSKIEGO

O bardzo doniosłej sprawie 
przypomina pos. Gdula. Pomię­
dzy Anglią a Niemcami toczą się 
obecnie rokowania o układ wę­
glowy. Należy dopilnować, by in­
teresy polskiej produkcji węglo­
wej zostały w tym układzie res­
pektowane z uwzględnieniem sy­
tuacji, jaka powstała w związku 
z przyłączeniem Zaolzia.

NAFTA.
Pos. W yszyński nawołuje do 

prowadzenia wierceń, gdyż za pa­
rę lat stare pola nie będą mogły 
już pomieścić nowych szybów, są 
zresztą już wyczerpane. Geologo­
wie zbadali, że mamy jeszcze ol­
brzymie możliwości.

MONOPOL PHILIPSA.
Bardzo ostro wystąpił pos. Dob­

kowski przeciwko monopolowi 
Philipsa na naszym rynku radio­
technicznym. Monopol ten usu­
wa z naszego rynku firmy amery­
kańskie, produkujące znacznie 
taniej. Ponad to Philips sprowa­
dza do siebie nawet te półproduk­
ty, które są wyrabiane w kraju.

OPIEKA NAD HANDLEM.
Pos. Trockenheim domaga się 

od ministra opieki nad handlem 
i jednakowego traktowania wszy­
stkich kupców bez różnicy wy-

Mówca dowodzi, że w miastach, 
gdzie handel jest w rękach ży­
dowskich, poziom cen jest niższy, 
aniżeli w miastach, gdzie handel 
jest w rękach chrześcijańskich.

UNARODOWIENIE HANDLU.
Najbardziej omawianym tema­

tem w dyskusji nad budżetem 
Przem. i Handlu była sprawa n- 
narodowienia handlu, poseł zaś 
Machlejd domaga się nie tylko 
odżydzenia handlu, lecz również 
odpaństwowienia i  odmiasŁowie­
nia.
LESIENICKA DROŻDŻOWNIA.

Pos. Rudnicki powraca do spra­
wy Lesienickiej Drożdżowni i po­
wiada:

„Kartel wykupił fabrykę za 3300.000 
zł. mimo że je j wartość faktyczna wy­
nosiła kilkaset tysięcy złotych. Począt­
kowo celem uspokojenia opinii rozpw 
szczano wieści, że fabryka ma być w 
dalszym ciągu czynna. Ale ostatnie wy­
mówienia urzędnikom dowodzą, że kar­
tel ma zamiar zamknąć fabrykę. Co 
więcej produkuje się gorszy gatunek 
drożdży, by konsumenci nie żałowali, 
że fabryka została zlikwidowana.

Wreszcie kartel zaczął lansować wia­
domości, że na miejsce zlikwidowanej 
fabryki powstanie przetwórnia owoców. 
Tego rodzaju '-oncepcja jest nie poważ­
na ze względn na zupełny brak sadów, 
nictwa w okolicach Lwowa.

Likwidacja Fabryki Lesienickiej od­
biłaby się ujemnie na wpływach Skar­
bu Państwa, ponieważ fabryka ta wpła­
cała ponad 3 miliony za t. zw. bande­
ro l ' oraz około 1 % miliona podatków. 
Wykluczone jest, by Skarb Państwa w 
przyszłości ciągnął z tej fabryki takie 
same zyski, jak poprzednio".

Następnie bez dyskusji przyję­
to budżet Długów państwowych 
oraz budżet Monopolu

Budżet Nin. Skarbu
w Komisji senackiej

W środę Komisja Budżetowa 
Senatu rozpatrywała budżet min. 
Skarbu. ~~

Przemawiał p. wicepremier 
Kwiatkowski.

MOWA WICEPREMIERA 
KWIATKOWSKIEGO.

Celem uzupełnienia referatu p. 
wicepremier omówił poszczegól­
ne pozycje zamknięć dochodów i 
wydatków roku budżetowego 
1938/39, które za ostatnie 10 mie­
sięcy wynoszą 2.021.600.000 zł., 
na które składają aię następujące 
pozycje: z danin publicznych —
1.169.900.000 zł., - monopoli —
592.400.000 zł., dochody admini­
stracyjne wszystkich ministeriów 
— 188.500.000 zł., z przedsię­
biorstw państwowych 70.800.000 
złotych.

Następnie p. wicepremier 
przedstawił stan wpływów w cią­
gu ostatnich trzech lat w zakresie 
poszczególnych pozycji podatko­
wych, oraz rozwój wydatków po­
szczególnych ministerstw.

Wydatki w ciągu 10 miesięcy 
'k resu  1938/39 w porównaniu z 
wydatkami za okres 10 miesięcy 
1937/38 wykazały wzrost o kwo­
tę 103.800.000 zł. Wzrost ten jest 
wyższy, jeśli z ogólnych kwot wy­
datków za powyższe okresy wy­
łączone zostaną wydatki na ob­
sługę długów państwowych oraz 
spłatę bezprocentowego kredytu 
Skarbu Państwa w Banku Pol­
skim. Wzrost ten wyraża się kwo­
tą 135.600.000 zł.

# W zakończ- niu, powołując się 
na zainteresowanie uprzedniej

Komisji Budżetowej Senatu spra­
wą konwersji długów zagranicz­
nych, p wicepremier podał parę
informacji z tej dzedziny.

W dyskusji przemawiał pom. in. sea. 
Boi. Przedpełski, który przytoczył cie­
kawe dane, ilustrujące stan rzeczy na 
pograniczu Polski i  Prus Wschodnich. 
Mówca powiada:

„Na żadnej innej części grani­
cy Państwa Polskiego nie ma tak 
wielkiej różnicy gospodarczej z 
państwem ościennym, jak na gra­
nicy województwa warszawskiego 
z Prusami Wschodnimi. Ludność 
pogranicza głoduje, co jasno mo- 
ina widzieć choćby z  przykładu, 
śmiertelności. Np. w gminie Za­
remby poiviatu przasnyskiego to 
ciągu ostatnich 4 lat na 876 dzie­
ci zmarło 626, co daje 71 zgonów  
na 100 urodzeń. Jest to 12 razy 
więcej, niż wynosi przeciętna. Na­
leży więc specjalnie zająć się tym 
szczepem polskim, który w dzie­
jach Polski niejednokrotnie ode­
grał dużą rolę.

Należy dążyć przez wszystkie 
resorty państwowe do jaknaj- 
szybszego podniesienia gospodar* 
czego pogranicza.
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G R Y P IE

Od Administracji
Przypominamy w szystkim  pp. Prenumeratorom o odnow ieni! 
prenum eraty na miesiąc Luty.

Z organizow ana w  A m eryce w y sta ­
w a te lew izy jna  w zbudziła pow szech­
ne i żyw e za in teresow anie.

P rezes tow . R adio  C orporation  of 
A m erica ośw iadczył publicznie, że 
te lew izja  a m ery k ań sk a  zostan ie  o fi. 
c ja ln ie  oddana do u ży tk u  pow szech­
nego  w  dniu  30 k w ie tn ia  1939 r.

A m erykańscy  Inżynierow ie tw ierdzą, 
że za  dw a la ta  A m ery k a  będzie mo­
g ła  nadaw ać p ro g ram y  telew izy jne 
przez  ocean do E uropy .

B udow a s ta c ji  telew izy jnej Tow. 
CBS n a  szczycie C h ry sle ra  w  N o . 
w ym  Jo rk u  będzie kosztow ała  p raw ­
dopodobnie rów no 500.000 doL



Dalszy ciąg epopei aferzystów
w Świętochłowicach

3 0  CZASU DZBAN WODĘ NOSI . skiego w Krakowie weksle »Wspólnoty 
Skutkiem wydania polecenia wypłaty I Interesów".

150.000 zł. dla Kamienieckiego z ksig- I Skutkiem penujgeej atmosfery w Ka 
ieczek e1 ;czędnolciowych, jakie stano- ' *>«< Dyrda — poza tymi interesami l
wiły podstawę transakcji a nieruchomo­
ścią w Czarnym Lesie i to z funduszów 
pochodzących z dyskonta weksli „Wspó: 
noty Interesów", Dyrda zaplątał się do­
szczętnie i, kiedy nadszedł termin wy- 
kupna weksli, zabrakło mn ponad 60.000 
złotych. Nie mając potrzebnej gotów­
ki w Kasie Świętochłowickiej, Dyrda 
zwrócił się o pomoc i radę do Kamie­
nieckiego. Ten podsunął mu swoich 
„finansistów", Birmana i Sztybla. Zgo­
dzili się oni pożyczyć Kasie brakującą 
sumę pod zastaw obligacji pożyczek 
państwowych. Transakcję zrobiono w for 
mie sprzedaży, z tym że K.K.O. Święto­
chłowice miało prawo odkupu tych ob- 
ligacji po upływie dwóch miesięcy, po 
odpowiednio wyższym kursie.

KASA POŻYCZA U PRYWATNYCH 
„FINANSISTÓW"

Ponieważ Kasa nie posiadała dostateez 
nej ilości obligacji własnych, Dyrda po­
za własnymi walorami Kasy dał Birma- 
nowi i Sztyfalowi w zastaw, a ściśle 
sprzedał, obligacje pożyczki Konwersyj- 
nej, jalue posiadała Kasa powiernicza 
od Min. Skarbu i które były własnością 
Skarbu, na sumę 57.000 zł. Obligacje 
tych pożyczek otrzymała wówczas Kasa 
na równi z innymi instytucjami do wy­
miany klientom na konwertowane po­
życzki i każdego miesiąca musiała wy­
syłać sprawozdania, ile obligacji 1 ja­
kich pożyczek skonwertowała, przesłać 
te  papiery oraz podać ścisły wykaz po­
siadanej w „wiernych rękach" reszty.

Dyrda nie m  gąc się przyznać, że Ka­
sa sprzeniewierzyła Skarbowi obligacji 
na sumę 57.000 zł. przez 3 miesiące fał 
-szował wykazy, podając w nich o 57.000 
złotych nom. wartości obligacji więcej, 
niż faktycznie posiadała. Dopiero po 
upływie 3 miesięcy Kasa zdołała zmo­
bilizować odpowiednią gotówkę i zasta­
wione papiery wykupiła. V  między­
czasie zaś z uzyskanej od Birmana i 
Ssstybła pożyczki wykupiła z Banku Pol

Kamienieckim — robił także i inne in ­
teresy na własną rękę.

„INTERES" Z FABRYKĄ 
PORCELANY

I  tak np. K.K.O. Świętochłowice mia 
ła zamrożone w Fabryce Porcelany Ca u- 
day w Bykowinie około 150.000 zł. Kre 
dytów tych firma nie mogła spłacić. 
By zwiększyć swoją aktywność fabryka 
zabiegała o udzielenie jej jeszcze dal­
szego kredytu na 30.000 zł. z tym, że 
gwarancję za ten kredyt objął odpowie­
dzialny majątkowo ini. Sqneder.

Kiedy fabryka nie płaciła, stała się 
aktualna sprawa gwarancji Squedera na
30.000 zł. Squeder sprzedał zapas por­
celany i uzyskał za nią około 3.700 zł., 
któro wniósł do Kasy i zrobił umowę 
z Kasą, że złoży resztę brakującą do 
gwarancji sumy, z tym, iż otrzyma na 
całość książeczkę oszczędnościową, któ 
rej wypłata uzależniona będzie od peł­
nego pokrycia zadłużenia Fabryki Cu- 
day w K.K.O. Świętochłowice.

Sqneder dopłacił wówczas 22.000 zł. 
resztę m iał jeszeze wnieść. Tymcza­
sem rozpoczęły się „ciche rodaków roz- 
mewy" (Sqneder jest Żydem z Odessy i 
dobrym znajomym Kamienieckiego). 
Dyrdy ze Squederem, w wyniku któ­
rych Dyrda zwolnił imieniem Kasy 
Squedera od odpowiedzialnoici z tytułu  
żyra za 30.000 kredyt dla fabryki Cat.  
day a wzamian za to Dyrda odkupił od 
niego zastrzeżoną książęczkę, piewającą 
na ca 25.000 zł. za I I jOOO zł. Sqneder 
zrobił wspaniały interes, bo zamiast 
płacić z tytułu swoich interesów u fa­
bryką Czuday 30.000 zł., schował do kie 
szeni 11,000 zł. Dyrda natomiast jako 
dyrektor Kasy był już spokojny, bo za
11.000 zł. otrzymał książeczkę własnej 
instytucji na 25.000 zł., którą to sumą 
swobodnie sobie mimo wpisanego za­
strzeżenia dysponował. Wystarczyło, że 
dał polecenie, a kasjer mu wypłacił ile 
żądał.

Poza interesem obligacyjnym z KKO

Świętochłowice, Kamieniecki chciał je 
szcze zrobić analogiczny interes z KKO 
Chorzów, na którym projektował zaro 
bić około 500.000 zł. Władze nadzór, 
cze tej instytucji pokrzyżowały jednak 
„świetny" interes.

OSKARŻONY JÓZEF JONDA 
W takich więc warunkach nie dziwi 

specjalnie, że naczelnik wydziału finan 
sowego Spółki Brackiej Józef Janda u- 
zależniał przeprowadzenie wypłat przez 
K.KO. Świętochłowice od stałych łapo- 
wek. Za te łapówki — pieniądze na wy 
płaty przekazywał nieco wcześniej, tak, 
że cierpiąca na chroniczny brak płyn­
nej gotówki Kasa świętoebłowieka mo­
gła nimi sobie ’atać swoje dziury. Oczy 
wiście cierpieli na tym dostawcy Spółki 
Brackiej i  Lecznica w Chorzowie, bo­
wiem wypłaty szalenie się opóźniały j 
było przy tym całe piekło.

WYSOKOŚĆ STRAT 
Kata świętochłowicka ma łagodnie 

mówiąc zamrożone około 6.000 złotych.
Ściśle biorąc w tej sprawie nie ma 

sprecyzowanych i ustalonych cyfrowo 
strat. Sprawę wyrządzonych szkód moż- 
naby tylko rozpatrywać na płaszczyźnie 
ogólnej gospodarki Kasy.

To co było ujawnione w tej sprawie 
na rozprawie apelacyjnej, b. urzędnika 
tej Kasy, Kasprzyka przed Sądem Okrę 
gowym w Chorzowie i zostało stwier­
dzone uzasadnieniem wyroku, woła o 
pomstę do nieba i świadczy 0  niebywa­
łym rozpasaniu kierownictwa Kasy w 
szafowaniu groszem publicznym.

Wiadomości z całej Polski
UCZEŃ UTONĄŁ W  JEZIO R ZE 

Z Głębokiego donoszą, że 2-ch 
u-czniów, w raca jąc  ze szkoły i prze 
chodząc przez jezioro  w  Głębokim, 
w padło do wody w skutek za 'am a - 
nia się lodu. Jeden z nich zos ta ł 
u ra tow any ; drugi zaś 12-Ietmi Icek 
E lianów  —  utonął. Zwłoki w ydo 
było po upływie kilku godzin.

Z Nswego Dworu
Komitet P .P .S . w NoWym D w o­

rze o rgan izu je w  niedzielę, dn. 26 
lutego f. b. odczyt tow . E dw arda  
H ryn iew icza  p. t. „Europa na w ul­
kanie”.

Po odczycie, k tó ry  w ygłoszony 
zostanie w kinie „C zary ’1 o godz. 
12-ej, „Scena R obotnicza" z W a r­
szawy da b o g a tą  część arty styczną  
„N asza P ieśń" .

Bilety w cenie po 45 i 65 g.r. n a ­
bywać m ożna codzienn ie w  g o d z i­
nach 18— 21 w lokalu P .F .S ., Al. 
P aderew sk iego  12.

ZA BITY  PR Z E Z  POCIĄG 
N a szlaku kolejow ym  D obra 

T ym bark , pow. lim anow skiego, zna 
leziono w M iędzytorzu zm asakro 
w ane zwłoki s ta rszego  mężczyzny.

D ochodzenia w  tej spraw y wy- 
kaały , że są  to  zwłoki 80-letniego 
M arc ina  Kordeczki z D obrej pow. 
lim anow skiego, k tóry  w godzinach 
w ieczornych, p rzechodząc przez tor 
kolejow y na rogatce, zosta ł zab i­
ty przez pociąg  osobow y. P ociąg  
zdążał w s tronę  Tym barku. Zw ło­
ki s ta rc a  w lókł pociąg  na p rze­
strzen i około 3 km.

SKAZANIE PIŁKARZA 
P rzed  Sądem  O kręgow ym  w 

Rzeszowie odpow iadał g racz lwów 
skiego klubu piłki nożnej „Lechii", 
E ugeniusz P ierożyński, oskarżony 
o um yślne złam anie nogi graczow i 
klubu rzeszow skiego. „R esovii“ , 
Chwałkowi. Po przeprow adzonej 
rozpraw ie  sąd  uznał w inę P iero- 
żyńskiego za udow odnioną i sk a­
zał go  na 6 m iesięcy w ięzienia z za 
w ieszeniem  na dw a la ta .

w

Ii liii
i robotników tezonowyih

obiady Rady Miejskiej Ładzi

* *
*

Rozprawę odroczono, na 7 dni, po­
nieważ drugi po Dyrdzie oskarżony, b. 
dyr. Kasy w Chorzowie Albin Janu- 
szowski nie otrzymał w porę wezwania 
na rozprawę. Na okres tych 7 dni Sąd 
oddał oskarżonego JanuszoWskiego pod 
codzienny dozór policji.

Złóż grosz ofiarny 
na Pomoc Zimową.

W  ub. środę odbyło się 
pierwsze posiedzenie komisji fi­
nansowo - budżetowej. Na w stę­
pie został uchwalony wniosek 
przedstaw.cieli PPS. i  KI. Zw. Za­
wodowych w sprawie mieszkań 
dla eksmitowanych bezrobotnych, 
upoważniający Zarząd Miejski do 
przekroczenia w ramach koniecz­
ności pozycji budżetu przeznaczo­
nej na ten cel, tak, by wszyscy  
bezdomni i eksmitowan, uzyskali 
dach nad głową.

Radni Str. N arodowego skompro 
miłowali się sromotnie zgłaszając 
wniosek o przeznaczenie 50 tys. 
zł. na dożyw ienie dzieci, podczas 
gdy suma preliminowana przez

Zarząd Miejski w  w ysokości 
88.320 zł. została ostatnio pod­
wyższona o dalsze 47 tys. zł. D o­
w iedziaw szy się o tym, endecy 
swój wniosek wycofali.

W  sprawie zatrudnienia robotni 
ków sezonowych przyjęty został 
wniosek Klubu PPS. i KI. Zw. 
Zaw. w zyw ający Zarząd Miejski 
do szybkiego uruchomienia robot 
publicznych dla zatrudnienia w 
najkrótszym czasie największej 
ilości robotników sezonowych.

Mętnie zredagow any i dem ago­
giczny w niosek Str. Narodowego 
w tej sprawie został w iększością  
głosów  odrzucony.

Tabela wygranych
1 dnia ciągnienia 44 Loterii Klasowej

I i II ciągnienie
GŁÓWNE WYGRANE.

10.000 zł. na N r.; 85394 128589.
2.000 z ł. na Nr.s 39926 83929.
1.000 zł. na nr. i 14320 26804 80854.
500 zł. ua nr.: 4783 8753 14311 16196 

64734 80217 104705 107746 142333 164316
250 zł. na nr.: 5977 16114 16416 47006 
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15 83 247 760 6 6 6  77 924 162755 86,114296 310 924 69 115052 556 116434 544 i 17114 810 18695 19228 818 20276 582

i 827 70 962 163145 693 943 164097 917 62 117161 323 92 436 838 922 118468 21913 22740 902 5 0 23359 478 597 24606
587 761 859 119511 72 861 120055 950 ' 82 25089 446 26603 89 957 27180 492 519
121080 199 388 541 937 122070 110 240 28011 516 729 29496 3299 31046 688 859
123330 61 426 124160 355 437 65 125090 ) 32230 790 33426 581 642 923 34080 149
103 16 874 126015 489 613 760 127138 j 363 567 969 36119 672 832 37192 424 563

fi 526 8*9 1711 3050 441ft 711 6480 884 128109 315 64 458 896 984 129010 1 78 656 999 33596 868 937 39500 907 40
7317 8155“'  4 4 9  600 9 5 7  1 0 8 6 9 r t 2 75  i154 640 742 131389 583 96 704 874  132516 i 334 41091 302 41 833 42882 43096 941
694 18184 659 16463 i7B 5fi i o q 4  « 7 l  1819 133497 578 134594 996 135935 136149 | 44552 934 46953 47826 48813 49328 681
20660 21268 24869 "6212 27118 926 137794 138192 419 521 29 7311853 51234 848 939 52355 830 53397 916

1 354 531 30319 31192 505 884 31268 819 139200 573 979 140021 91 107 99 464 154340 447 55600 56394 976 57295 501 734354 031 30319 31192 505 884 3426S 141250 6- ? 1 4 m  ^  5?2 , 58153 753 984 S9112 452 774 60442 502
164114 718 145400 146717 946 147073 693 840 61344 839 943 62083 91 341 43

Po ZŁ. 62.50
58 968 1237 2156 67 774 3192 604 718

108 224 375 537 872 77 952 60.

II! etągn en ie
PO 125 ZŁ.

117005 98 457 801 925 119975 122264 j 84078 451 85029 891 828 50 8 6  86604 
567 123554 61 862 963 124235 709 1 877 87183 407 655 825 56 61 932
822 125483 94 126094 312 73 669 i 88068 2 89 93 166 71 447 73 847
732 127535 128382 626 129162 447 ; 89350 438 516 8 8  708 60 90325 30 50
130205 131903 18 132133 690 874 969 5 7  0 3 5  91037 200 22 31 40 487 503
133818 955 134079 447 767 135001 0 3 1  gg i J71 73 92341 492 505 33
162 759 836 136351 697 894 137435 9 6 5  93377 634 782 900 94218 821 827
799 802 38 138001 353 139403 26 962 9 5 0 1 1  79 2 1 2  705 890 923 31 96362 
140379 619 861 141489 142430 522 7 5 1  9 9  838 97161 62 602 728 84 51
143043 553 144055 707 145249 146720; 8 6 6  955 98070 314 24 490 779 99201 
909 147291 148094 512 149025 235 4 5  3 5 9  90 808 100109 372 648 846 
377 529 97 954 160162 290 865 9 3 4  7 3  101100 58 204 537 778 102149
151103 83 472 152485 154069 5 2 7 1 279 409 6 8 6  103000 138 370 450 98
155115 726 156422 821 74 157387 884 6 7 3  828 49 72 936 104122 418 500 35
158680 947 159258 161801 162285 9 3  7 4 0  51 921 59 105124 211 19 423

79 35365 702 870 37219 38074 39874 
! 40114 346 44283 951 45435 46275 491

743 48995 50776 61 008 52040 54606 
| 55004 94 66615 59008 448 60595
1 61135 82944 63044 66612 67138 69856 

70415 890 908 71393 72497 867 73383 
i 755IS 34 76397 827 77812 919 78309 34
80 518 81498 82453 85253 86046 87313 91 
88020 430 89596 90192 294 534 91181 668

193934 94929 96675 97096 99514 101261 
1 102381 466 683 103594 104498 106748 
108239 109021 110149 525 111598 112156 
802 7 7 0 1 1 3 4 2 9  116354 117496 118454
119170 710 121 769 122189 343 867 123017 
12,116 126032 367 128290 129040 130494 
131516 669 731 132116 516 92 769 134776 
135298 137425 139264 142926 145557
791 146606 717 147225 148720 150509 896 
l ^ i  89, . 153507 154180 262 332 155165 31411. . 156254 157699 791 159800 io m u
682 161110 377 574 162796 163411 164064 

Po ZŁ. 62.50

470 835 923 148705 98 149209 459 797 
150048 256 359 151984 152140 822 948 
153252 335 37 697 727 154516 155277 
156018 345 96 511 621 46 157057 130 659 
158480 159119 262 78 429 160298 843 
161327 432 632 162074 86 422 67 796 98 
163178 291 348 515 794 905 20.

IV ciągnienie
GŁÓWNE WYGRANE.

60.000 zł. n a  n r. 63085
20.000 zł. n a  n r. 111526
15.000 zł. n a  n r. 2966
10.000 zł. n a  n r. 76141
2.000 zł. na  n r.: 126267
1.000 zł. n a  n r. 85339 

120810 151527 157041 163038

63169 80 64345 749 65290 770 856 66080 
698 716 870 67266 68279 509 717 980 
69207 857 70157 932 71271 917 72364 551 
647 99 911 73233 45 302 74540 838.

75400 97 948 76S74 919 77589 718 
78083 354 79302 516 626 841 88
80596 851 81019 45 52 S31 82000 97
211 506 83347 84129 8 8  266 881
85245 584 878 86259 676 88746 905
89644 990 90194 237 835 91066 606
727 78 93 92092 718 9S331 940 94152 
08135 423 580 603 51 789 97423
8052 460 6719 99497 550 831 959
100061 582 757 101188 264 102261
964 103731 874 905 104446 106330
107000 258 719 98 943 108844 109187 
644 709 110114 759 111959 112468

121733 8 °  65 4  0 6  113175 114253 751 803 71 
115525 53 960 84 116166 448 654 957 

10293 118377 456 119126 76 563 679 751

?03 163953 164162 376 788.

P o ZŁ. 02.50
136 268 509 607 1054 128 313 78 445 

346 706 849 929 2144 254 637 718 810 62 
3008 198 941 87 4315 694 809 926 28 83 
, 271 366 483 592 883 6086 108 206 82 
772 874 7146 315 592 794 877 961 82 
#°40 90 218 93 359 65 677 874 89 90 9190 
257 86  503 641 791 893 10031 278 614 818 
11001 207 352 419 20 731 933 12346 440

872 628 106038 239 523 653 89 875
107055 143 46 333 595 609 905
108000 13 29 60 73 153 96 280 459 
526 35 992 109044 62 130 8 6  266 578 
649 969 110262 472 887 111011 277
315 644 721 112104 371 787 800 36
49 6 8  906 113019 288 114079 174 313 
664 759 76 115016 63 130 44 92 253 
692 758 917 116215 728 117025
118099 242 819 514 44 634 920 119113 
292 496 535 631 979 120123 308 623

500 zł. na nr. 4334 10116   ,  , „ „ ,  , .
a-l „„    30095 31051 36496 53905 60956 64274 1*1158 268 453 122029 685 97 913

_ 6 114 239 874 1534 48 749 954 71856 75597 117344 130591 136961 123953 124379 469 125191 463 731
2125 673 910 42 4220 890 5153 695 161392 126194 714 75 127514 128301 57
821 0 7 6 0 8 0  731° 430 8045 259 9134 250 zł. n a  n r.: 3530 13617 14593 129263 477 931 130410 87 632 131715
i S i J  l o  670 808 13560 042 18255 33599 25413 40662 43131 44324 020 132203 133213 771 134001 147
s in tn  9 4  1 3 4 0 3  5 6 3  776 817 i  45457 40593 52257 56472 61689 70111 604 135473 688 767 136452 137017

35 16013 440 074 79715 88740 91474 99000 106228 138132 821 833 139779 864 140473
16448 784 892 17128 338 904 53 107633 112781 116354 118225 123542 5°8 643 141682 142131 986 143370

126385 126563 133280 133558 138290 144071 145235 593 146182 7 l l  42 8 8
140147 141708 155022 156377 160108 059 147289 429 148024 370 448
 .................. .... 1 4 9 0 0 9  398 934 150096 151342

152536 59 153225 852 942 154117 313

18784 998 19333 472 616 92 20027 
326 422 608 729 924 75 21090 118 33 
87 527 698 939 22075 23426 53 808 
24293 374 452 986 25120 382 432 54 
920 26155 459 562 900 7328 554
28153 206 57 81 314 660 29010 249 
30106 27 792 31206 80 527 32145 549 
33409 637 850 34241 534 732 925

161239 162213 163141
PO 125 ZŁ.

. 656 155308 20 549 156552 7fifi l< V 7 n i« i
389 729 1080 927 74 2094 443 886 3293 458 506 159086 303 406 522 160149

4314 5203 703 955 6840 89 8939 9759 516 669 910 16105 163169 537 iM ir n
11304 961 12012 743 14477 16243 18505 1 513 760 6 4 1 6 9

PROCES O UDZIELENIE 
ŁAPÓWKI

Przed sądem oki-ęgowjin 
Bydgoszczy rozpoczął się proces 
przeciwko doktorowi Salomonowi 
Tanbe dyrektorowi firm y „Ba- 
coa Export" w Nakle oraz prze­
ciwko b. burmistrzowi m. Nakła 
Pawłowi Trybulli. Dyrektor Tau- 
be oskarżony jest o udzielenie ła­
pówki b. burmistrzowi w  wysoko 
ści 12.000 zł.

Na rozprawę powołano kilkuna 
stu świadków z Bydgoszczy, Na­
kła i Wyzyska.

TRAGEDIA PORZUCONEJ 
MATKI

Stefan Stolarczyk (Wilanów), 
wychodząc z mieszkania, znalazł 
na progu swego domu podrzutka. 
Stolarczyk odniósł niemowlę na 
posterunek P. P. w Wilanowie.

Wszczęte dochodzenie ustaliło, 
że dziecko podrzuciła Maria Mai 
czyk, zamieszkała w Powsinku.

Malczykównę zatrzymano. Wo­
bec prośby aresztowanej kobiety 
i zobowiązania się, że wychowa 
dziecko, zwolniono ją z aresztu, 
kierując sprawę do sądu.

Obecnie Stolarczyk, wychodząc 
z domu, znów znalazł tego same­
go podrzutka pode drzwiami.

Malczykówna zbiegła. Dziecko 
przesłano na wychowanie do do­
mu wychowawczego.

Święto narodow e 
Esior.il

W dniu 24 lutego 1939 r. przypada 
doroczne kwięto Narodowe Estonii.

W związku z tym dnia 24 b. m. o 
godz. 8.05 zostanie nadana przez Pol 
skie Radio pc.gadanka dla dzieci o 
Estonii, zaś w godzinach popołudnió 
wych (15-ta) wygłosi przemówienie 
przed mikrofonem rozgłośni war­
szawskiej poseł Estonii Minister 
Hans Markus, poświęcone Estonii i 
stosunkom polsko - estońskim. Po 
przemówieniu kwartet Lemby nada 
audycję muzyki estońskiej.

Niezależnie od tego w niedzielę O 
godz. 12 w sali Kolumnowej Rady 
Miejskiej w Warszawie odbędzie się 
uroczysta akademia ku czci święta 
narodowego Estonii.

Rafio warszawskie
PI4TEK, 24 lutego.

WARSZAWA 1. 6.30 Pieśń. 6.35. 
Gimnastyka. 6.50 Muzyka z  płyt.
7. Dziennik. "M5 Muzyka z płyt, 8. 
Aud. dla szkół. 11. „Mała bohater­
ka" — słucnowisko dla dzieci. 11.25 
Zimowe nastroje z płyt. 12. Hejnał. 
12.03 Aud. połudn. 15. „Dwie lek­
cje” — bajka B. Hertza. 15.20 Po­
radnik sportowy. 15.80 M u ł obiad. 
16. Dziennik i wiad gospod. 16.20. 
Rozmowa z chorymi. 16.30 Audycja 
z okazji święta narodowego fiłśto- 
nii. 17.02 Jak się pisze testament 7 
17.17 Miniatury fortepianowe. 17.45 
Skrzynka techniczna. 18. Audycja 
dla wsi. 18.30 Teatr Wyobraźni: 
„Kogut”—dialog Łiukianosa z Samo. 
saty. 19. Koncert rozrywkowy. 20.35 
Audycje inform. 21. Chór P. R. 
21.15 Koncert symf. z Filharmonii 
warsz. pod dyr. Issay Dobrowena 
i kwartet wokalny Kedrowa. 22.30. 
„Poezja jako Siła realna". 22.45. 
Muz. z  płyt. 22.55 Przegląd prasy, 
i dziennik.

WARSZAWA H. 14. „Podróż po 
Morzu Śródziemnym". 15. Lekkie
duety wokalne z płyt. 16. Iberia — 
Debussy'ego i Albeniza (płyty). 
16.40 Wiad. sportowe i parę infor- 
macyj. 16.50 Kącik solistów. Śpiewa 
H. Łaniewska. 17.10 „Gospodarstwo 
domowe a dzieci". 17.25 życie kul­
turalne stolicy. 17.35 Program. 17.40 
Muż. lekka z płyt, 20.05 Koncert 
z Filharm. Warsz. pod dyr. Issay 
Dobrovena. 21.05 Muz. z płyt. 21.15 
„Zdrowe i chorobliwe przejawy w li­
teraturze". 21.30 Muz. lekka z płyt. 
22.30 Recital śpiewaczy Wł. Derwie- 
sa. 22.55 , Walca na fortepian —
serenady na skrzypce" (płyty).

SOBOTA, 25 lutego
WARSZAWA I: 6.30 Pieśń. 6.35 

Gimnastyka. 6.50 Muz. (płyty). 7.00 
Dziennik. 7.15 Muz. (płyty). 8.00 
Aud. dla szkół. 11.00 „Śpiewajmy 
piosenki". 11.25 Muz. lekka na orga­
nach Wurlitzera (płyty). 12.03 Aud. 
połud. 15.00 Aud. dla dzieci (z Kra­
kowa ). 15.30 Muz. obiadowa ze Lwo 
wa. 16.00 Dziennik. Wiad. gospod. 
16.20 Kronika literacka. 18.35 „Syl­
wetki kompozytorów polskich": Ro­
man Statkov.ski. 17.45 Wełnolit, le- 
chilla 1 polska bawełna — pog. 18.00 
Aud. dla wsi. 18.30 Aud. dla Pola­
ków za granicą. 19.15 Polska mu­
zyka operetkowa. 20.35 Aud. inform.
21.00 „Fantazja cygańska" — trans 
misja z Budapesztu. 21.35 Koncert 
rozrywkowy. W przerwie: 22.55 Prze 
gląd prasy i dziennik. 28.05 Wiad. 
a Polski w języku niem.

WARSZAWA II: 14.00 Berlińskie 
Orkiestry Symfoniczne (płyty).
15.00 Wiad. sportowe i parę Inform. 
15.10 Koncert muzyki polskiej. Anna 
Drwiężanka (mezzosopran) i Ludwik 
Kurkiewicz tklarnet). 15.45 Życie 
kulturalne stelicy. 15.55 Program.
16.00 Muzyka lekka i tan. (płyty). 
17.35 Rec. śpiewaczy Anatola Wroń­
skiego.
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SOLISCI OSTATNICH  
KONCERTÓW.

F ilh a rm o n ia  zazw yczaj rezerw uje  
Swoje w ieczory p ią tkow e d la  soli- 
stów  t. zw. słusznie czy niesłusznie, 
św iatow ej sław y. Do n ich  n a leża ł o- 
s ta tn io  W ilhelm  K em pff, p ian is ta  —  
k lasyk , doskonały  od tw órca  B acha i 
k lasyków  w iedeńskich.

O sta tn i z  cyk lu  koncertów  M ozar 
t a  i  ty m  razem  u d a ł się a rty śc ie , 
tym bardzie j, że o rk iestrze  przew o­
dniczył prof. B ierd iajem , w yczuw ają 
cy doskonale zam iary  solisty .

Do św ia ta  ro m an ty k i c iążą  uzdol­
n ien ia  p. B aeren tren , sub telnej w y­
konaw czyni k oncertu  S a in t S aensa  i 
licznych n adda tków  z e tiu d ą  „na 
czarnych  k law iszach" Szopena na 
czele.

Do p ią tkow ych  solistów  filharm o- 
n icznych należy  w łączyć p. C yw iń­
sk ą  (sop ran ) i  p. Z abejdę .  Sum ic- 
k iego (ten o r) ja k o  naczelnych in te r­
p re ta to ró w  —  obok chóru  W ydz. 
N aucz. Państw ow ego K onserw ato ­
rium  —  „M orza" K azury . Szeroko i

p ięknie rozśpiew any u tw ó r ten, m i­
mo trudności w ykonania, zdobyw a 
sobie co raz  częściej chlubne m iejsce 
n a  naszych  w arszaw sk ich  i  poza w ar 
szaw skich  estradach .

W  dziedzinie śpiew u przypom niał 
się niedaw no publiczności dźw ięczny 
so p ran  p. Szyfm anów ny w  a riach  
M o zarta  i  innych  k lasyków  17 i 18 
w ieku.

W  K onserw ato rium  i gm achu  I. 
M. C. A. p rzy  ul. K onopnickiej p ro ­
duku je  się ja k  zazw yczaj m łode i 
najm łodsze pokolenie w irtuozów . 
G rał Ozanne M arsh, p ian is ta  św ie t­
n ie zapow iadający  się, im ponow ał 
tech n ik ą  p. L. M iklaszew ski, la u re a t 
K onserw ato rium  k lasy  prof. B ućkie- 
w iczowej i w zruszał —  m iędzy inny ­
m i —  m ały  Ig o r  Iw anow , k ilkunasto  
le tn i skrzypek , prow adzony dośw iad 
czoną rę k ą  prof. K ochańskiego by ­
najm nie j nie n a  „cudowne dziecko" 
a  n a  u talen tow anego , św iadom ego 
swoich celów a rty s tę .

E . O.

Kronika organizacyjna

N a s z a  i
STU D EN TK A  udziela lekcji z

g im nazjum . Specjalność: niem iecki, 
łacina. K onw ersacja  i  n au k a  doro­
słych  u ła tw ioną m etodą. Tel. 2-76-73 
godz. 9— 13.

r u b r y  R a
dobre referencje . W iadom ości udzie­
li A dm in istrac ja  „R obotnika".

A N G IELSK IEG O  lekcji udzielam  
bardzo tanio , tel. 813-60 do 11-ej r a ­
no, albo 3 —  5 oprócz w torków  i 
p iątków .R O BO TN IK  budow lany poszukuje 

jak ie jko lw iek  p racy  d la  siebie, d la  
żony (m oże być pom ocnicą domową, 
p raczk ą  przychodzącą, do dom u). 
Z najdu ją  się w  bardzo  ciężkiej sy­
tu a c j i z dw ojgiem  dzieci. O ferty  lub 
j>omoc należy k ierow ać do Adm. 
„R obotn ika", W arecka  7, d la  bezro­
botnego.

STU D EN TK A  p rzy jm u je  lekcje 
p rzygotow uje do egzam inów , uczy 
dorosłych. Tel. 11-82-00.

SZOFER, posiadający  zielone p ra ­
wo jazdy  poszukuje p racy . R zetelny 
i pracow ity . Ł askaw e zgłoszenia do 
„R obotn ika" pod „Szofer" lub w prost 
ul. Szw edzka 37/40.

ROBO TN IK  przyby ły  z prow incji 
szu k a  jak ie jko lw iek  p racy . P osiada

► O z i a #  L E K / ^ n S H B  <
i  K R A J E W S K I
U f E A 2 E Q ¥ f 7 I I E  p ł c i o w e
t t t n E n  1  I f c f l C  PĘCHERZA
p rzy jm  w sw ojej f h m i o l n a  l»God 8 
p ry w a t, lecznicy L III IIIC IIIO  (JU do 9

WFNFR l e c z n i c a
■■ Ł illŁ i* » »  ..Dworcowa" pryw atna 
płciowe | A  Mężczyzn przy jm uje 

CHMIELNI lekarz 8 r. -  9 v .  
Kobiety przy jm uje lekarka  9 r. 9.

D r .  DSSEf? Sg8»
SPE C . CHOR. PŁCIO W E A  ^  
W E N E R Y C Z N E  “  " f  f  

prywatnie przyjmuje 
Złota 9 m.  18 w godz. 9— 10; 17— 18

K O B I E C E  i C IĄ Ż Y  centego na
PORODY, O PE R A C JE

medM. Granatstein 16 m.2
P rzen iósł się z św. W in- tel. 10 35-81

O g l o s s e n , i tr

W  p ią tek  dn. 24 bm. o godz. 7 w. 
n a  niżej podanych D zielnicach odbę­
dą  się zeb ran ia  d la  członków  i w pro­
w adzonych gości, z re fe ra tam i na  
ak tu a ln e  tem aty .

W ola, W olska 44; ref. tow . B u ­
kow ski.

Jerozolim a. Odbędzie się zebranie 
o rgan izacy jne  ty lko  d la  członków 
P a r t i i  z  re fe ren tem  tow. S. G ajew ­
skiego.

C zerniaków , N ow osielecka 1. Ref. 
tow . dr. H enryk  R aabe.

K oło, ul. B olecha 44 m . 4. Ref. 
tow . L udw ik Perl.

P raga, Z ąbkow ska 38. R ef. tow . 
H en ryk  Bielicki.

G rzybów , K ró lew ska 16. R ef. tow. 
Ludw ik Cohn.

A nnopol —  N . Bródno, Białołęc- 
k a  51. Odbędzie się zebranie o rg an i­
zacy jne ty lko  d la  członków, n a  k tó ­
rym  złożone zostan ie  Spraw ozdanie  
z  K on ferencji O kręgow ej.

G rochów, ul. D obrow oja 4 m . 1. 
R ef. tow . J a n  D urko.

Żoliborz, ul. K rasińsk iego  10. Ref. 
tow . W. Gumplowicz n. t . „Zagad­
nienie kolonij".

M okotów , R acław icka 4. Ref. tow. 
Je rz y  W alter.

M arym ont, ul. M arii K azim iery  15. 
Ref. tow . Je rz y  Gero.

R akow iec , P ru szkow ska  6. Ref. 
tow . K az. Rusinek.

P ow ązk i, K acza 7. R ef. tow . J e ­
rzy  C esarski.

O chota, G rójecka 94. Odbędzie się 
zebran ie  pow yborcze z  re fe ra tam i 
tow . tow . A. Z danow skiego i Ju lia ­
na  K lejna.

C zyste, M iedziana 1. Odbędzie się 
zebranie z re fe ra tem  tow. A. Pod- 
niesieńskiego.

D ZIELN IC A  PRACOW NIKÓW  
M IE JSK IC H  P P S . —  W areck a  7,

odbędzie się zeb ran ie  z re fe ra tem .
D ZIELN IC A  STARÓW KA — 

D ługa 21, w  sobotę dn. 25 bm. o g. 
7 wiecz. odbędzie się zebranie z re ­
fera tem .

A K A D EM IE K O BIECE.
W arszaw ski O kręgow y K om itet 

R obotnicy P PS . i W arszaw sk i O krę­
gow y W ydział Kobiecy P P S . o rg an i­
zu ją  26 lu tego  1939 o godz. 16-ej w 
sali Dzielnicy Pow ązki P .P .S . przy  
ul. K aczej N r. 7 I I  p ię tro  A kadem ię 
K obiet n . t. „ Ja k  p racu ją  kobiety  w 
ruchu  społecznym  G órnego ś ląsk a , 
K rakow a i Łodzi"

P rzem aw ia ją  tow . tow . Ciołkoszo- 
wa z  K rakow a, Jan to w a  z G órnego 
ś lą sk a , Zeidel z Łodzi. Po  przem ó­
w ieniach bo g a ta  część a rty s ty cz n a  
Sekcji D ram atycznej Dziel. „Pow ąz 
k i"  i „Jerozolim a".

HERBATKA POWYBORCZA. 
Dzielnica PPS. „śródmieście" za­
prasza wszystkich swych człon­
ków oraz towarzyszy sympaty­
ków, którzy brali czynny udział w 
akcji wyborczej do Samorządu na 
terenie okręgu 4, 5, 6, 7 i 8.

Herbatka odbędzie się dn. 26.2 
o godz. 5 p. p. w lokalu Warec­
ka 7, II p.

Czerwone Harcerstwo 
T. U. K.

O KRĘG W A RSZA W SKI.
W  niedzielę, dn. 26 b. m . o godz.

5 p. p. w  lokalu  dzielnicy P . P . S. 
„śródm ieście" ul. W arecka  7, odbę­
dzie się Zebranie p lenarne  R ady  
O kręgu. Obecność Członków R ad 
H ufców  w chodzących w sk ład  O krę­
gu  W arszaw skiego  obow iązkow a.

Staraniem Stowarzyszenia „SZKLANE DOMY" na ŻOLIBORZU 
dnia 26 b. m. (niedziela) o godz. 12 w południe w  sali kina „świat", 

crzy ul. Suzina Nr. 4
wystąpią 

ROMANÓWNA I MASZYŃSKI 
w świetnej komedii 

„FREUDA TEORIA SNÓW" Cwojdzińskiego.
Dochód przeznaczony na wpisy za niezamożnych uczniów szkół 

R. T. P. D. im. Bo 1. Limanowskiego.
Podsprzedaż biletów w „Szklanych Domach", ul. Krasińskiego Nr. 10. 
—— ----— .......

T  £  A  T  S3 Y
T E A T R  A TEN EU M . D ziś sz tuka  

Jerzego  Szaniaw skiego „D ziew czy­
n a  z lasu".

KUPMO-SPRZEDAZ
u„SIAŁY TYDZIEŃ

N adzw yczajna okazja  k u n a  płócien, 
ręczników , obrusów, serw et, podpi­
nek, kopert, poszew ek. Skład Szczu- 
biała, BRACKA 18. 1094

( T A I  |  |C I z  marmurami m eta-
J  I U  L 1 1 \ I lowe, podstaw y oraz 
lu s tra , kanapy , kontuar, szafa k re ­
densow a, fortepian. K asa do jadło­
dajni kawiarni. T anio  sprzedam. 
TELEFON 6.23-36.

R O Ż N E
| f | | n n & |  lu zin  prezerwatyw gwa 
I l U r U I i  rautowanych 1 zł. Wy­
syłka zaliczeniem od 3 tuz. Perfu­
meria. Kosmetyka. Ceny konkuren­
cyjne „PapiUon" Leszno 25 telefon 
11-52-43 706

R A D  i  O

Radłonapraw y, p rzeróbki, zam iany  
ap a ra tó w  n a js ta rszy ch  typów . 

A utoryzow ana sprzędaż. N ajdogo­
dniejsze w arunk i. N ajnow sze m ode­
le ap a ra tó w  „K orona". Ceny fa b ry ­
czne. Specjalność — radiofonizacja  
szkół. N a  w ezw anie w ysyłam y n a ­
szego technika. „R adio P opu lar". 
W arszaw a, J a s n a  18;20. Telef. 335-93

Czytajcie
pismo

socjalistyczne

0 Z I S, dnia 24 lutego 1S39 r. o godz. 18.30 przy ul. Wareckiej 7.

W I E L K I  W I E C
Młodzieży Robotnizej i Akademickiej Warszawy

organizowany wspóin e p n e z
W a r s z a w s k ą  O r3 a n .  M ło d z ie ż /  P .P .S .  

i S ek c ję  A k a d e m ic k ą  P .P .S .
PRZEMAWIAJĄ TOW. TOW. PROF. ZYGMUNT SZYMANOW­

SKI, STANISŁAW DUBOIS, STEFAN KORCZYŃSKI, ZDZISŁAW 
SIUDYŁA, KAZIMIERZ DĘBNICKI, FELICJAN WIECZOREK i inni

1 kin w arszaw skich

J U K I C “ -  kino „Im perial"
B ezpretensjonalna, doskonale zmon 

tow ana  kom edia. Splot zabaw nych 
nieporozum ień, dużo dobrego, choć 
nieco rubasznego  hum oru.

D odajm y do tego  F ernandela , a 
ła tw o  zrozum iem y, że „K ibic" m usi 
się podobać publiczności. F ernandel 
je s t znakom itym  ak to rem . T rzeba 
się ty lko  oswoić z jego urodą, a  r a ­
czej z  jego  szpeto tą , a  będzie m oż­
na  n aw et powiedzieć, że F ernandel 
je s t sym patyczny . C ały zespół wyko 
naw ców  kom edio - opere tk i z as łu g u ­
je  n a  aplauz . F ilm  odznacza się bo­
g a tą  w ystaw ą, ładną  ilu s tra c ją  m u ­
zyczną (kom pozytora  z Po lsk i -— 
O berfelda) i św ietnym i num eram i 
tanecznym i.

„PU R Y T A N IN " —  K INO  
„A TLA N TIC ".

B ezw ątp ien ia  jeden  z  ciekaw szych 
film ów  produkcji francusk ie j. F ilm  
daleki od szablonu, od tego  czym  
n as częs tu ją  se ry jn e  obrazy  p ro ­
dukcji am erykańsk ie j, czy eu ropej­
skiej. I  te m a t je s t śm iały, i reży ­
se r ia  frap u jąca , a  g ra  a rty s tó w  na  
poziom ie w spaniałego te a tru . C ał­
k iem  nowe ujęcie inscenizacyjne, 
ośw ietlenie, zdjęcia, tech n ik a  — 
w szystko  je s t inne, zw iastu je  o sią­
gnięcie now ych zdobyczy przez 
ekran . In te lig en tn y  i m ocny dialog 
—  rzadko  w film ach  spo tykany . — 
G ra od tw órcy „P u ry tan in a"  Jean

TSSIB WIELKI
Dziś w  p ią tek  „D ZIEW CZĘ 
Z H O L A N D I" op e re tk a  K o ­
m ana. Ju tro  w  sobotę „R I- 
G OLETTO" (A da Sari, G. 
Dubrowski, M. Salecki) o raz  

k o n ce rt G. D ubrow skiego.
W  niedzielę „E U G E N IU SZ  
O N EG IN " (po ra z  o s ta tn i) .

RO SY JSK IE STU D IO  D R AM A TYCZ­
N E (Di. Świat 19 ): W czwartki, piątki, 
soboty i n ied zie le  sztuka Surguczewa— 
„Most". Pocz. o godz. 8.15.

Louis —  B a rra u lta  je s t  p raw dziw ą 
rew elacją. V iviane R om ance stw o­
rzy ła  praw dziw y ty p  dziew czyny 
lekkich  obyczajów.

Byłoby w ielką szkodą, gdyby  in- 
te lige tn ie jsza  publiczność nie zor- 
jen tow ała  się w  w yją tkow ych  w a r­
tościach  „P u ry tan in a" . N iechże i 
praw dziw a sz tu k a  film ow a cieszy  
się powodzeniem . „P u ry tan in "  je s t 
obrazem  eksperym entalnym , ale k to  
in te resu je  się szczerze k inem  powi- j 
m en zobaczyć ten  eksperym ent zna- ' 
kom itego scenarzysty  L iam  0 ‘F la - 1 
herty , kom pozytora  — reży se ra  Je f- 
fa  M usso (byłego w irtuoza  —  
sk rzypka) i w ielkiego ak to ra  Jean  
Louis - B av rau lfa  o n iebyw ałej sile 
ekspesji d ram atycznej.

Dziś w  p ią tek  
dw a przedstaw ien ia  

o 4 1 8.30

CfH Y  o  33°|o  Z M Z 0 N E
dla w szystk ich , a  dzieci o 4 pp. 

p łacą  od tych  cen połowę na  
epokowe w idow isko:

„CYRK POD W 0 D A “

T E A T R  NARODOW Y: D ziś o 8
wiecz. p rap rem ie ra  eu rope jska  am e­
ry kańsk ie j sz tu k i „N asze m iasto " 
W ildera w  reż. L. Schillera.

TEATR POLSKI: Dziś komedia L. 
H. Morstina „Obrona Ksantypy".

TEA T R  L E T N I: 8 w. p k t. dziś
kom edia Sardou „M adam e S ans Ge­
ne" w reżyserii N iew iarow icza

T E A T R  NOW Y: Od dziś wznowię 
nie przezabaw nej kom edii N iew iaro ­
w icza „K ochanek to  ja “ z  L indor-j 
fów ną, W esołow skim  i B iałoszczyń- 
skim .

T EA T R  M AŁY: D ziś kom edia An 
toniego C w ojdzińskiego „T em pera, 
m enty".

T EA T R  „M A ŁE Q U I PR O  QUO" 
g ra  dziś sensacy jną  rew ię p. t.. 
„Pod paraso lem ", w k tó re j n a  czele 
zespołu w ystępu je  Chór D ana.

CY R U LiK  W A RSZA W SKI — dziś 
w ielka rew ia k arnaw ałow a p .t. „K o­
chajm y  zw ierzęta".

W IE L K A  R E W IA : „S zukajm y
gw iazdy!" w span ia ła  rew ia  z B en itą , 
C arnero, Skw ierczyńską, K rukow ­
skim , W alterem , R uszkow skim  i Re- 
gro.

T EA T R  M A L IC K IE J —  „M adam e 
B ovary" z -Malicką. W  próbach  „Z a­
kochana" G. de P o rto  R iche z  M a­
lick ą  i Bendą.

T E A T R  K A M ER A LN Y  da je  o s ta ­
tn ie  dni kom edię L au fsa  „Dom  w a­
ria tów ", k tó ra  przekroczyw szy  licz­
bę 70-ciu p rzedstaw ień  w  pełni po­
w odzenia u s tąp i m ie jsca  sz tuce  Jos- 
s e t‘a  „E lżb ie ta  k ró low ą" („K obieta 
bez m ężczyzny"). R eżyseru je  tę  no­
wość H. Szletynski. T y tu łow ą boha­
te rk ę  od tw orzy  I re n a  G ryw ińska, a  
w roli E ssexa w y stąp i D obiesław  
D am ięcki.

T E A T R  „8.15" w znowił „K rysię 
L eśn iczankę" z L ucyną Szczepańską.

IN STYTUT R E D U T  V iKuperm - 
ka  36-40): Codziennie „U ciekła mi 
przep ióreczka" Żerom skiego.

T EA T R  B U F F O : (M okotow ska
73) osiągnął w ielkie pow odzenie no 
w ą p rem ierą  lekk iej kom edii p. t. 
„N iech p rzy jdzie  p ierw szego".

T E A T R  CRICOT K rólew ska 13. 
Codziennie „M ąż i żona" — A leksan 
d ra  F red ry , kom edia w 3 ak tac h  
m iędzyak tam i A dam a Polew ki.

STOŁECZNY T E A T R  PO W SZE ­
CHNY. D ziś o godz. 19-ej „G ałga- 
nek" przy  ul. S trzeleck iej 11 i 
„W róg Ludzi" p rzy  ul. P oskarb iń - 
sk iej 6.

U CZC ZEN IE PR O F .
A LE K SA N D R A

M ICH A ŁO W SK IEG O .
D nia  26 lu tego  b. r . (w  niedzielę) 

o godz. 20 w sa li T ow arz. H ygieiucz 
hego (ul. K arow a 31) odbędzie się 
ku  uczczeniu zm arłego  prof. A lek­
san d ra  M ichałow skiego, św ietnego  
p ian is ty  i pedagoga, n iezapom niane 
go od tw órcy  dzieł C hopina uroczy­
s ty  K oncert (A k ad em ia), n a  k tó ry m  
najm łodsza  uczenica p. R u th  W ald 
odeg ra  u tw ory  C hopina i n iew ydane 
jeszcze kom pozycje zm arłego  (.Chan 
son tr is te , m azu rk i, polonez e tc .). 

DZIS „N A SZ E  M IA STO "
W  NARODOW YM .

D ziś, w  p ią te k  ukaże  się w  te a ­
trz e  N arodow ym  p rap rem ie ra  euro­
p e jsk a  am ery k ań sk ie j sz tu k i „N a­
sze m iasto "  W alde ra  w  reży serii 
L eona S ch illera  z Zelw erow iczem , 
B rydzińskim , D om iniakiem , R olan­
dem , Solarsk im , C iecierskim , Ł ap iń . 
sikim. C hm ur kow skim , Chód ec kim , 
M ireckim , C yglerem , Skulskim , Ko- 
czanow iczem , K ury luków ną, K rzy- 
m uską, Jak u b iń sk ą , M ałyniczów ną, 
P as ław sk ą  i innym i. O pracow anie 
p rzes trzen i scenicznej i kom pozycje 
kostium ów  —  S t. C egielski.

P O R A N E K  W Y RW ICZA  
W  T EA T R Z E  PO LSK IM .

W  niedzielę o godz. 12 m in. 15 w 
południe w ystąp i n a  scenie T e a tru  
Polskiego po ra z  d rug i — i bez­
w zględnie o s ta tn i w  obecnym  sezo­
nie —  znakom ity  h u m o ry sta  Leon 
W yrw icz.

N a  p ro g ram  złożą się najnow sze 
u tw o ry  a k tu a ln e  a r ty s ty , a  w ięc: 
„Zaolzie", „ P a rk an y " , „N ie śp ij" , 
„S trych", „O rdynacja" . „W yw iad" i  
inne.

DZIS „K O C H A N EK  —  TO JA "
W  T EA T R Z E  NOW YM.

Z powodu choroby M ieczysław y 
Ć w iklińskiej i konieczności p rzesu­
n ięcia te rm in u  p rem iery  „W eek-E n- 
du “ —  od p ią tk u  24 bm. n a  scenie 
T e a tru  N ow ego w znow iona zostan ie  
zabaw na kom edia R om ana N iew ia­
row icza „K ochanek — to  ja "  g ra n a  
w  ubiegłym  sezonie w  okresie  w ak a  
cy jnym  i z tego  w zględu n ieznana 
szerokim  sferom  publiczności, nie­
obecnej w  lecie w stolicy.

R EC IT A L  ŚPIEW A CZY  W  K O N ­
SERW A TO R IU M . M aria  B eron ita , 
zn ak o m ita  śp iew aczka fran cu sk a , 
k tó ra  przed k ilkom a m iesiącam i od­
niosła  w ielki sukces w  F ilharm on ii 
W arszaw sk ie j, w ystąp i w  sa li K on­
se rw a to riu m  w  sobotę dn. 25 bm.

Z FIL H A R M O N II: W  p ią tek  o
godz. 20-ej p k t. odbędzie się k oncert 
sym foniczny z udziałem  o rk ies try  
F ilharm on ii W arszaw sk ie j i  w szech 
św iatow ej sław y  k w a rte tu  w okalne­
go R edrow a, k tó ry  w ykona P salm  
G reczaninow a w raz  z o rk ie s trą  pod 
dy rek c ją  m is trz a  b a tu ty  Dobrowe- 
na. Tenże k w a r te t  w ykona jeszcze 
4 u tw o ry  a  capella. P rócz  teg o  p ro ­
g ra m  zaw iera  u tw ory : M endelsohna 
— B artho ldy , R. Schum anna, B erli- 
cza, D ebussy i P io tra  R y tla .

K I N A

►► Co w  teu tirsB  fcinocA ^

O T A m i m h  f f i f M M B  K  f u m
Rewia w 18 wybuchach  

wykonawcy:
CHÓR D AN A  

S. GÓRSKA A. BOGUCKI
H. GROSSÓWNA T. OLSZA
H KAMIŃSKA W S. ORŁOW
I. KOZŁOWSKA B. W ASIEL

D wa przedstawienia punktualnie
o 7.30 i o 10-ej.

N asze s ta łe  ceny: “f S  g r . i t .  zł. 

Najmocniejszy film sezonu!

Załoga 
^ n ie u s tra sz o n y c h ^

G I N G E R  F J E O

RO G ER S ASTAIRE
w kom edii m uzycznej

Zakochana pani
75 g r .  ceny 1 z ł .  j p F

C E N V %NASZE STAŁE 
75gr. balkon izł. part. 

Wieiznowa 7. P. 4-S-8-10

DANIELLE DARR.EUX
w fasc y n u jąc y m  tilm ie  w g. p o w ieśc i 

V CKl BAUM

w : I
#

A T L A N T I C  T H Y S
Jutro o U  w. dod. seans ulgowy  
W ielki film  obyczajow o-erotyczny

P U R Y T A N I N
W roli gł.

V VIANE ROMANCE
Obe rżenie tego filmu jest obowlgz- 
k.em każdego kulturalnego człowieka

COLOSSEUM w°nce l5; «

FLYNN!
P A T R O L  , 
B O H A T E R Ó W

MAJESTIC p. * 7 w
w niedziele i św ię ta  od 12 porank i

SACHA CsUlTRY
w najnow szym  i najlepszym  film ie

Balk. 75 gr. Parter 1 zł.

CU — f o  N .-Ś w ia t  23  25
ono J l / l /O T O  Chmielna 7 

O STA T N IE  D N I.
Słow ik ek ran u  i sceny

E R N A  S A C K
w film ie

„ N A N O N "
Pocz. seans. 5, 7, 9.15.

" c "  h  M A  ar  M 1*1 H  Pocz. 4. ost. 10 
Jutro i  w niedzielę o g. 10.30, 12 
2 i 3 poranki ulgowe po 54 gr.

Dozw. od 7 la t

SHIRLEY TEMPLE
jako

» H E I D I «
Nasze stale ceny 7 5 , 8 5 « * ' 1 x i

KINO .  TEATR

Chłodna 49
KOMETA

Cienie Paryża
NA SC E N IE  R EW IA .

HOLLYWOOD
pocz. w  D N I pow. 4-30, ost. 9-15
W N iedzielę a  „ 9-15

O S T A T N I E  O N I

(Bitwa pod Waterloo)
N A  SCENIE W YST. ARTYSTÓW

MIEISXI w  św ię ta  4, 6, 8, 10

Luiza  R a in e r  
W i l . ia m  P o w e l l

w  f i l m i e

jiM iMi“

ADRIA (W ierzbowa 9 ): „Powrót o
świcie".

ATLANTIC: „Purytanin".
A N T IN EA  (żelazn a): „Rycerze ste­

pu" i „Niedorajda".
AMOR: „Ten, którego ukochałam"

i „Lekarz pięknych kobiet".
A CRO N: „C zar c y g a n e r i i" .
AMOR: „Książę i żebrak".
BAŁTYK: „Trzech przyjaciół".
BIS (Elektoralna 31): „Więzień kró 

lewski" i „W ogniu pocisków".
CAPITOL: „Kłamstwo Krystyny".
CASINO: „Miodowy miesiąc" z  Fr. 

Gaal.
COLOSSEUM: „Patrol bohaterów".
CZARY (Chłodna 29a): „Indie mó­

wią".
EDEN  ( M a r s z a łk o w s k a  31a): „Kró 

Iowa przedmieścia".
ELITE (M arszałkowska 8 1 a ): „Przy 

gody Robin Hooda" i „Studenckie 
kawały".

ER A : „Bohaterowie szczepów indyj­
skich?.

EUROPA: „Hotel du Nord".
FAM A (Przejazd 9 ): „Heidi" z

Shirley Tempie.
FILHARMONIA (Jasna 5 ): „Zako­

chana pani".
FLORIDA (Żelazna 61): „Rakietą

na Marsa" i „Kapitan Taylor".
FORUM (N owiniarska 14): „Tyran" 

i „Milioner na tydzień".
HOLLYW OOD (H oża 29): „100 dni 

Napoleona" (B itw a pod W aterloo) 
i  rewia.

HELIOS (W olska 8 ): „Granica".
ITALIA (W olska 32): „Złotowłosa".
IMPERIAL: „Kibic" z  Fernandel.
JU RA TA  (Kr. Przedm .): „Złoto na 

ulicy" i „Niewidzialne m ałżeń­
stwo".

KOMETA (Chłodna 49): „Cienie Pa  
ryża" i rewia.

M ASKA (Leszno 70): „Paw eł i Ga­
weł" i rewia.

MEWA (H oża): „żebrak w  purpu­
rze" i „W iosna zakochanych".

MUCHA (D ługa 10): „Indyjski gro­
bowiec".

M IEJSKI (H ipoteczna 8 ):  „Św iecz­
nik królewski".

MARS (Żoliborz): „W rogowie m ał­
żeństwa" i „D la ciebie senorito".

NOWA TOMBOLA: (M arszałkow­
ska 34): „Postrach Mongolii" i
„Zaczęło się w pociągu".

MAJESTIC: „Pola Elizejskie".
PETIT TRIANON (Sienkiew icza 8 ):  

„Radość życia" i „Przygoda pod 
Paryżem".

PALADIUM : „Suez".
PA N : „Zwycięscy żywiołu".
POPULARNY (Zam oyskiego 20) S 

„Paw eł i  Gaweł".
PROMIEŃ (D zielna 1 ): „Cień Szang  

haju" i „Wiedeń —  Londyn".
PRAGA (Targowa 71): „Druga mło 

dość" i rewia.
PRASKIE OKO (Zygmuntów. 10): 

„W ięzienie bez krat* i „Zew pusty  
ni".

RAJ (Czerniakowska 191): „Noc
przed bitwą" i „Rycerze stepu".

RIALTO: „Pani i cowboy" z Gary
Cooper.

ROMA (N ow ogrodzka): „Student z 
Oxfordu".

REX: „Będzie lepiej".
ROXY (W olska 14): „Krzyk ulicy".
STYLOWY: „Skradzione życie".
SOKÓŁ (M arszałkowska 69): „In­

dyjski grobowiec".
SORRENTO (Krpska 34): „Postrach  

opery" 1 „Kariera panny Joanny", 
ścia" (ostatn ia B rygada).

STUDIO: „Nanon" z Erną Sack.
ŚWIATOWID: „Konflikt".
SFIN K S (Senatorska 29): ,,Załoga 

nieustraszonych".
SYRENA (Inżynierska 4 ): „Drum

—  Indie mówią".
ŚWIAT (Żoliborz): „Prawo do szczę 

ścia".
ŚWIT (N .-Sw iat 19): „Dzieje grze­

chu".
TON (Puław ska 39): „Pensjonarka"
UCIECHA (Złota 72): „Strachy". 

U N IA  (D zika 9 ):  „Wrzos" i re­
wia.

VICTORIA: „Chwile pokusy".
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